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L U D W I K  Z A J D L E R  — W a r s z a w a

NARODZINY IDEI I JEJ REALIZACJA

Myśl posługiwania się aparaturą projekcyjną (planetarium) 
dla celów dydaktycznych i popularyzacji astronomii powstała 
w Polsce jeszcze w latach przedwojennych. Zrodziła się w sze­
regach naszego Towarzystwa, a gorącym jej propagatorem był 
inż. Leonard Weber ze Lwowa zmarły w ub. roku aktywista 
PTMA w oddziale wrocławskim, który skonstruował pierwszą 
w Polsce aparaturę przenośną do rzutowania obrazu nieba na 
płaski ekran.

Po odzyskaniu niepodległości, już w roku 1945 Polskie Towa­
rzystwo Miłośników Astronomii wszczęło propagandę, a w r. 1949 
podjęło uchwałę o wystąpienie do władz z projektem budowy 
planetariów w różnych miastach Polski. Planowano wzniesienie 
planetariów i ludowych obserwatoriów astronomicznych w Kra­
kowie, Warszawie, Poznaniu i Białymstoku. W 1951 r. dr Jan 
Gadomski wystąpił w tej sprawie do władz stolicy, uzyskując 
po kilku latach (1955) lokalizację na terenie przylegającym do 
dzisiejszej Trasy Łazienkowskiej oraz ogłoszenie przez Stowa­
rzyszenie Architektów R.P. konkursu otwartego na projekt 
architektury obiektu. Zgłoszono wówczas 60 projektów, kon­
kurs wygrali inż. inż. T. Janowscy z Krakowa. Z różnych przy­
czyn projekt nie doczekał się realizacji. W tym  czasie Wrocław 
i Kraków dysponowały wprawdzie zdekompletowaną aparaturą 
projekcyjną, ale z uzyskaniem dla nich pomieszczeń były (i są 
nadal) trudności.

Okazję do powstania planetariów z nowoczesnym wyposaże­
niem dały dopiero zapowiedziane przez Światową Radę Obroń­
ców Pokoju obchody kopernikowskie na rok 1953 (400 lat od 
śmierci Kopernika, data przypadała na okres wojny, 1943). Tak 
powstało Planetarium  w Chorzowie. Historię jego powstania 
omawiano parokrotnie na łamach „Uranii” — m. in. w n r 10 
z października 1956 r. (prof, dr Roman Janiczek), Planetarium 
Chorzowskiemu poświęcony był całkowicie sierpniowy (8) zeszyt 
z ubiegłego roku, z okazji jego dwudziestolecia. Dodać tu  jedy­
nie można, że jest to największe Planetarium  w kraju, a z jego 
doświadczeń korzystają wszystkie później powstałe.

Rzucone przez prof, dr Eugeniusza Rybkę w czasie Walnego 
Zjazdu PTMA w 1964 roku hasło ,,co najmniej pięć planetariów 
i obserwatorów ludowych na 500-lecie urodzin Kopernika” do-
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czekało się realizacji. Trzy z nowopowstałych planetariów — we 
Fromborku, w Grudziądzu i w Olsztynie — leżą „na szlaku 
Kopernika” ; z rocznicą urodzin znamienitego Polaka, twórcy 
teorii heliocentrycznej, wiąże się również powstanie planetariów 
w Gdyni, Szczecinie i w Warszawie.

Akcję „pięć planetariów na pięćsetlecie” wyprzedził co praw­
da Grudziądz, i to w sposób nieoczekiwany. Miejscowi działacze 
PTMA z Jerzym Szwarcem na czele skorzystali z innej rocznicy: 
450 lat od wygłoszenia w Grudziądzu przez Kopernika słynnego 
traktatu  o monecie w dniu 21 marca 1522 r. Inicjatywę pod­
chwyciły lokalne władze. W tych krótkich słowach zawarte są 
kilkuletnie starania aktywistów-miłośników astronomii uwień­
czone uzyskaniem placówki, która swą inicjatywą (np. Dni 
Astronomii i Astronautyki, Dzień Miłośnika Astronomii) pro­
mieniuje w zasięgu północnych województw kraju. O działal­
ności tej placówki pisano wielokrotnie na łamach „Uranii” 
i prasy codziennej.

O Planetarium  Muzeum Techniki NOT stosunkowo mało 
wspominamy w naszym miesięczniku. Aparaturę zakupiono 
z inicjatywy dyrekcji Muzeum jako wyposażenie działu „Pod­
stawy wiedzy o Wszechświecie”. Jest ono dostępne dla zwie­
dzających Muzeum, prowadzi również seanse dla szkół.

Rolę Planetariów, jako instytucji uprawiających popularyza­
cję i nauczanie astronomii w szkołach średnich, omawia w ni­
niejszym zeszycie długoletni działacz i członek Zarządu Pol­
skiego Towarzystwa Miłośników Astronomii, dr Maria Pańków, 
z-ca dyrektora d/s naukowych Planetarium Śląskiego. O samej 
aparaturze projekcyjnej, która stanowi istotną część wyposaże­
nia Planetarium, szczegółowo mówi dr Kazimierz Schilling 
z Planetarium w Olsztynie.

Na dalszych stronach niniejszego numeru „Uranii” znajdą 
Czytelnicy szczegółowe informacje dotyczące poszczególnych 
Planetariów, a więc — adres, numer telefonu, status placówki, 
strukturę wewnętrzną, opis budynku i aparatury, jak również 
formy działalności itp.

Planetarium Wrocławskie jest nieczynne z powodu braku 
lokalu, Planetarium w Szczecinie znajduje się w stadium orga­
nizacji — toteż zostały pominięte w wykazie.

Planetarium w Krakowie, znajdujące się w piwnicach K ra­
kowskiego Domu Kultury „Pod Baranami” — nie nadesłało in­
formacji do chwili oddania numeru do druku.

Poszczególne Planetaria polskie podlegają administracyjnie 
różnym jednostkom, różne też są i ich główne zadania oraz
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zakres działalności. W spólny dla w szystkich placówek jest na­
tom iast cel, w ynikający z zastosowania aparatu ry  projekcyjnej: 
ułatw ienie zrozum ienia zjaw isk związanych z pozornym  ruchem  
nieba (dydaktyka) i zapoznanie — przy dem onstrow aniu sztucz­
nego nieba — ze stru k tu rą  W szechświata (popularyzacja).

Polskie Towarzystwo Miłośników Astronomii, propagując od 
lat ideę posłużenia się p lanetarium  dla celów dydaktycznych 
i popularyzacyjnych, w ystąpiło przed dwoma la ty  z inicjatyw ą 
powołania organu koordynującego, w  którego skład wchodziliby 
przedstaw iciele poszczególnych Planetariów . Organem  tym  jest 
Kom isja W spółpracy P lanetariów  Polskich, której przew odni­
czącym jest d r Kazimierz Schilling. W celach Komisji leży u łat­
wienie w ym iany doświadczeń w zakresie popularyzacji oraz 
niektóre, wspólnie organizowane akcje, jak  np. „Dni Astronom ii 
i A stronautyki”. Działalność Komisji omówiona była w  lu to­
wym  num erze „U ranii”.

M A R I A  P A Ń K Ó W  —  C h o r z ó w

KOMU SŁUŻY PLANETARIUM?

Chwilę zadumy nad tym, jak  zwięźle i najtrafn iej przedstaw ić 
rolę i zadania p lanetarium  przerw ały mi fragm enty — docho­
dzącej przez okno pracowni — rozmowy —■ w której m ały chło­
piec, chyba przedszkolak, zapytyw ał rodziców, co to za budynek, 
a po otrzym aniu odpowiedzi, że jest to P lanetarium  stw ierdził 
au tory tatyw nie i z w ielką niecierpliwością: „więc chodźmy tam, 
bo chcę oglądać te p lanety”.

Sądzę, że to lapidarne stw ierdzenie „chcę oglądać” planety, 
chcę oglądać niebo i zachodzące na jego tle zjaw iska astrono­
miczne, k ieru je w  m ury planetarium  większość zwiedzających. 
Można zatem mniemać, a czynię to na podstawie licznych roz­
mów i dyskusji z osobami odwiedzającymi planetarium , że w ie­
lu  ludzi trak tu je  tę  placówkę jako obiekt um ożliw iający dość 
niecodzienną, ku ltu ra lną  rozrywkę.

Tempo, w  jakim  toczy się życie w drugiej połowie dwudzie­
stego wieku, jest ogromne i dlatego zapewne, szczególnie my, 
mieszkańcy wielkich m iast — odczuwamy potrzebę relaksu 
w postaci chwil spędzonych w rozluźnieniu — jak  to się ongiś 
mawiało „na łonie n a tu ry ”. Dla mieszczucha korzystającego ze
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wszystkich udogodnień techniki, a więc między innym i chodzą­
cego wieczorami po jasno oświetlonych ulicach, nad którym i 
gwiazdy przybladły, w izyta w  P lanetarium  jest więc również 
w  pewnym  sensie w ypraw ą za miasto, w ypraw ą do miejsca, 
w  którym  m roki nocy rozjaśniają jedynie m igotliwe światełka 
gwiazd; co usposabia do spokojnej zadumy i marzeń.

Istota rzeczy leży w tym, żeby ludzi przybyłych do planetarium  
w celach, nazw ijm y to — rozryw kow ych — usatysfakcjonować. 
Zatem  idealny seans dla tej kategorii widzów to spektakl, w któ­
rym  pokaz przebiegu zjaw isk astronom icznych zaopatrzony jest 
w  kom entarz opracowany w literackiej formie, zawierający ko­
nieczne objaśnienia, ale podane tak  przystępnie, by nie nużyły 
słuchaczy. Możliwości apara tu ry  planetarium  wzbogaca się więc 
zazwyczaj w yśw ietlaniem  przeźroczy i filmów, a także odpo­
wiednią ilustracją muzyczną. Pracow nicy w ielu planetariów  pro­
jek tu ją  i konstruują  rzutniki, za pomocą których można pokazać 
szereg zjaw isk nie wchodzących w zakres możliwości klasycznej 
aparatury. W śród „rekordzistów ” w tym  zakresie prym  wiodą 
P lanetaria  w  Moskwie, Toronto i Pradze. Ta funkcja p laneta­
rium, to jest dostarczanie kulturalnej rozryw ki — była ongiś 
dominująca, jeśli nie jedyna. Gdy w  sierpniu 1923 roku urucho­
miono w Zakładach Zeissa pierwszą aparaturę, której wynalazcą 
był zm arły w 1959 roku prof, dr inż. W alther Bauersfeld, na­
zwano planetarium  „gwiezdnym  tea trem ”. Pod tym  względem 
apara tu ra  planetarium  nie straciła ani aktualności, ani ważności. 
Jednakże w ykorzystanie jej z biegiem czasu bardzo się rozsze­
rzyło. Spostrzeżono, że p lanetarium  to kapitalna pomoc dydak­
tyczna i obecnie ceni się te  w łaśnie jego możliwości. Ten fakt 
jest przede wszystkim  zasługą zapaleńców, k tórych w ielu dzia­
łało i nadal działa w  gronie pracow ników planetariów , znajdu­
jących się w różnych zakątkach świata.

N iebagatelny w pływ  na ten  stan  rzeczy w yw arł również roz­
wój dydaktyki i m etodyki nauczania różnych przedmiotów, 
a więc i astronomii.

Liczne osiągnięcia nauki wzbogacające naszą wiedzę 
o W szechświecie stw arzają konieczność zmiany program ów nau­
czania i stałego powiększania zakresu wiadomości przekazyw a­
nych uczniom. Oznacza to konieczność m odernizacji m etod nau­
czania, m iędzy innym i przez zastosowanie nowych technik 
nauczania i licznych środków audiowizualnych. Stwierdzenie, 
iż p lanetarium  ogromnie upraszcza nauczanie tych działów 
astronomii, do opanowania k tórych konieczna jest w yobraźnia 
przestrzenna, spowodowało nałożenie na planetarium  nowych
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obowiązków. Do celów dydaktycznych bardzo przydatne okazały 
się małe planetaria, w których podczas seansu uczestniczą ucz­
niowie jednej lub co najwyżej dwóch klas. W małych planeta­
riach lekcje przeprowadzane są w kameralnej formie, między 
innymi dlatego, że lektor przemawia do słuchaczy wprost, a nie 
poprzez aparaturę nagłaśniającą. Łatwiej więc o dyskusję, moż­
na zatem szczegółowo wyjaśnić te części pokazu, które okazały 
się zbyt trudne dla niektórych słuchaczy.

Reprezentuję pogląd, że działalność dydaktyczna planetarium 
nabierze z czasem jeszcze większego znaczenia. Godzi się w tym 
miejscu zwrócić uwagę na fakt, że sprawa wychowania społe­
czeństwa, które będzie konsekwentnie realizować ideę kształce­
nia ustawicznego, będzie tym  owocniejsza, im liczniejsza będzie 
sieć placówek kulturalno-oświatowych, ułatwiających samodziel­
ne pogłębianie wiedzy. W zakresie nauczania astronomii — bar­
dzo ważnej ze względu na walory światopoglądowe, rola ta 
przypada oczywiście planetarium. Szeroki wachlarz kierunków 
działalności różnych planetariów już dziś zawiera formy nie­
zwykle cenne dla osób, które zamierzają we własnym zakresie 
rozszerzać swą wiedzę astronomiczną. Mowa tu  o prelekcjach 
i referatach na wybrane tematy, kursach wiedzy o Wszechświe- 
cie, o wieczorach dyskusyjnych, wystawach problemowych, 
konkursach, sesjach popularno-naukowych, o pokazach nieba 
i konsultacjach i wreszcie o działalności wydawniczej, której 
przedmiotem są aktualne wydarzenia kosmiczne, a więc nowości 
w zakresie astronomii i astronautyki. Wybór form pracy, opty­
malnych w danym środowisku, zależy od możliwości aparaturo­
wych, lokalowych oraz od inicjatywy, poziomu i chyba przede 
wszystkim od zapału pracowników danego planetarium.

Powyższe dywagacje na tem at roli i miejsca planetarium 
oraz jego użyteczności dla społeczeństwa doprowadziły do mo­
mentu, w którym pora zastanowić się nad sylwetką pracownika 
planetarium. Nie jest łatwo wywiązywać się należycie z rozlicz­
nych obowiązków, jakim trzeba sprostać, chcąc właściwie reali­
zować tak różne kierunki działalności. Poza wszelką dyskusją 
pozostaje fakt, iż każdy, kto chce dobrze pracować w planeta­
rium, musi posiadać bardzo gruntowną wiedzę rzeczową. Jest to 
warunek konieczny, ale nie wystarczający. Równie istotne są — 
moim zdaniem — liczne walory osobiste, spośród których wy­
różniłabym komunikatywność i umiłowanie pracy z ludźmi.

W tym  miejscu Czytelnik — być może — żachnie się, że za­
brzmiało to zbyt sloganowo; ale jakże inne określenie oddałoby 
tę myśl treściwiej?
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Widz, przychodzący do planetarium  — bez względu na to, czy 
jest profesorem  uniw ersytetu, czy też przedszkolakiem, którego 
wiedza astronom iczna nie zawsze w ystarczy naw et na odróżnie­
nie Słońca od Księżyca (toczyłam kiedyś dysputę z przedszkola­
kiem, k tóry  widząc na jasnym  niebie Księżyc w pełni uparcie 
twierdził, że to Słońce, bo „Księżyc m a połowę”) —  oczekuje 
uprzejm ych i w yczerpujących odpowiedzi na pytanie łatw e 
i trudne, sform ułow ane popraw nie lub błędnie, tyczące bezpo­
średnio astronom ii lub obejm ujące zagadnienia z pogranicza 
różnych dziedzin nauki. Usatysfakcjonować odpowiedzią każde­
go z pytających może jedynie taki lektor, k tóry  potrafi, a przede 
wszystkim  chce dostosować się do poziomu rozmówcy. Większość 
zwiedzających zadaw ala się objaśnieniam i ogólnie podanymi, 
a osoby zainteresowane bardziej szczegółową dyskusją stanow ią 
niewielki odsetek gości planetarium  — w  związku z tym  łatwo 
zmanierować się, przyjm ując styl objaśniania właściwy niektó­
rym  zbyt zrutynizow anym  przewodnikom. Jeśli więc b rak  ko­
m uś sporej dozy sam okrytycyzm u, to grozi m u niebezpieczeń­
stwo popadnięcia w  rutynę, której następstw em  może być na­
zbyt form alistyczny stosunek do ludzi przybyw ających do pla­
netarium  z zam iarem  zgłębienia nurtu jących  ich problemów. Są 
to często najnow sze w ydarzenia kosmiczne, stąd wniosek, że 
dany lektor nie może zaprzestać sam okształcenia i m usi obok 
historii astronom ii doskonale znać główne zarysy współczesnych 
kierunków  badań astronomicznych. Dowodzi to, iż obok um ie­
jętności elastycznego dopasowywania do sposobu rozum owania 
widzów, co wym aga um iejętności szybkiej zmiany nastro ju  
i poziomu rozmowy, trzeba cechować się również dokładnością 
i systematycznością.

Spotkałam  się kiedyś ze stw ierdzeniem , że wym agania, jakie 
staw iam  pracownikowi są zbyt wygórowane, żeby znaleźć w  Pol­
sce człowieka, który  uczyniłby im  zadość. Mam głębokie przeko­
nanie, że mój rozmówca m ylił się. Świadczy o tym  działalność 
polskich planetariów . Jak  długo będą w nich ludzie, którzy 
w twórczym  niepokoju poszukiwać będą najlepszych form  prze­
kazyw ania wiedzy, tak  długo idea o potrzebie budowy tych pla­
cówek zdobywać będzie kolejne dowody swej słuszności.

Rozważania te  m ożnaby zamknąć stw ierdzeniem , że charakter 
i rangę społeczną planetarium  określają jego pracownicy. Oczy­
wiście, widz wchodzący do budynku, w  którym  jest obowiązko­
w a szatnia, skojarzy planetarium  z filharm onią lub teatrem , na­
tom iast wchodząc do sali, w  której wszyscy siedzą w  okryciach, 
z parasolam i lub innym  bagażem — wspom ni raczej cyrk lub
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przeciętne kino; jednakże wychodząc z Planetarium wyniesie 
ze sobą wspomnienia, których treść ukształtowana będzie przez 
wystąpienie lektora prowadzącego seans i udzielającego wyjaś­
nień.

Jedyną miarą efektywności pracy planetarium może więc być 
odsetek zwiedzających — którzy po pierwszej wizycie poczują 
chęć, by tu powrócić, jakkolwiek jest jeszcze inny — społeczny 
pożytek tej działalności dydaktyczno-popularyzatorskiej, a mia­
nowicie, zainteresowanie astronomią, które wielu ludzi zaspoka­
jać będzie samodzielnie poprzez lekturę książek i artykułów 
w bieżących czasopismach popularno-naukowych.

K A Z IM IE R Z  S C H IL L IN G  — O lsztyn

PLANETARIUM —  URZĄDZENIE DO DEMONSTROWANIA 

WYGLĄDU NIEBA

1. Wprowadzenie

Z wyrazem planetarium kojarzy się zwykle budynek z kopułą, 
pod którą można w dzień oglądać gwiazdy. Jest to jednak wtór­
ne znaczenie wyrazu planetarium. Pierwotnie oznaczał on po 
prostu urządzenie służące do odtwarzania wyglądu nieba. W ni­
niejszym artykule będziemy zajmować się planetarium właśnie 
jako aparaturą *.

Zamiar skonstruowania „sztucznego nieba” jest prawie tak 
stary jak sama astronomia. Już w X  wieku p.n.e. budowano 
pierwsze globusy nieba, a w III wieku p.n.e. Archimedes zbudo­
wał, napędzane wodą urządzenie do demonstrowania ruchu 
gwiazd i planet. Od czasów Kopernika do początku X X  wieku 
budowano wiele różnych urządzeń służących do demonstrowania 
ruchu planet. Urządzenia te: planetaria, planetolabia, stellaria, 
telluria, lunaria itp., były urządzeniami czysto mechanicznymi 
i w porównaniu ze współczesnymi planetariami bardzo prymi­
tywnymi.

Pierwsze współczesne planetarium wyprodukowały zakłady 
Zeissa w latach 1919— 24. Konstruktorem był pracownik firmy 
Zeiss, niemiecki inżynier, prof, dr Walter Bauersfeld. Jego po­
mysł, polegający na umieszczeniu szeregu projektorów na po­
wierzchni ruchomej kuli i rzutowaniu obrazów gwiazd i planet

* O planetarium jako instytucji mowa w artykule M. Pańków.
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na kulisty  ekran, jest powszechnie stosowany do dzisiaj. Od 
m om entu w yprodukow ania pierwszego egzemplarza, apara tu ra  
projekcyjna planetarium  była i nadal jest ulepszana i uzupeł­
niana dodatkowym i urządzeniam i, poszerzającym i możliwości 
dem onstrow ania zjaw isk astronomicznych. Prócz zakładów Carl 
Zeiss Jena  (NRD) p lanetaria  produkuje obecnie kilka innych 
firm  (Zeiss — RFN, Spitz —  USA, Goto — Japonia), a produ­
kowane przez nie urządzenia różnią się wielkością, możliwościa­
mi dem onstracji a także szczegółami rozwiązań technicznych.

W ,Polsce znajdują się wyłącznie p lanetaria  firm y Carl Zeiss 
Jena, ale za to trzech różnych typów:

— Duże P lanetarium  Zeissa —  DP — Chorzów,
— P lanetarium  Lotów Kosmicznych — PLK —  Olsztyn,
— Małe P lanetarium  Zeissa — MP — From bork, Gdynia 

WSM i WSMW, Grudziądz, Kraków, Szczecin, W arszawa.

W dalszej części a rtyku łu  będziemy zasadniczo ograniczać się 
do skrótów: DP, PLK i MP. Odpowiednie zdjęcia znajdują się 
na 2, 3 i 4 stronie okładki a objaśnienia do zdjęć w  dalszej czę­
ści a rtyku łu  — num ery objaśnień są wspólne dla w szystkich 
trzech zdjęć.

O znaczenia n a  zd jęc iach  (w spólne d la  w szystk ich  trzech  ty p ó w  p la n e ­
ta r iu m ) — pr. =  p ro je k to r  lu b  p ro je k to ry

1 — pr. gw iazd
2 — k u la  z p r. gw iazd ; 2a — północ, 2b — po łudn ie
3 — p r. S łońca, K siężyca i p la n e t
4 — k o n s tru k c ja  z p r. S łońca, K siężyca  i  p la n e t
5 — p r. D rogi M lecznej
6 — p r. ró w n ik a  n ieb iesk iego
7 — p r. p o łu d n ik a  n ieb iesk iego
8 — p r. ek lip tyk i
9 — p r. sztucznego sa te lity  Z iem i

10 — p r. ry su n k ó w  gw iazdozb io rów  w y m ien n e  z pr. s ia tek  w spó łrzędnych
rów n ikow ych  i ek lip tycznych

11 — p r. nazw  gw iazdozbiorów
12 —  p r. kom ety
13 —  p r. gw iazd  zm iennych ; 13a —  6 Cep, 13b — A lgol
14 —  p r. S y riu sza
15 — pr. ry su n k ó w  gw iazdozbiorów  zod iaka lnych
16 — p r. s ia tk i w spó łrzędnych  ho ry zo n ta ln y ch
17 — p r. róży w ia tró w
18 — p r. p an o ram
19 — p u lp i t o p e ra to rsk i
20 —  m agneto fon
21 —  rozkaz  d la  au to m a ty k i



2. Opis planetarium

Planetarium  jest apara tu rą  pro jekcyjną służącą do odtw arza­
nia wyglądu nieba. W skład planetarium  wchodzi kilkadziesiąt 
różnych projektorów , k tóre rzu tu ją  obrazy gwiazd, Słońca, Księ­
życa, planet i innych obiektów niebieskich na półkulisty ekran, 
tzn. na  w ew nętrzną powierzchnię kopuły. Większość tych  pro­
jektorów  jest konstrukcyjnie ze sobą połączona, tworząc tzw. 
głów ny projektor planetarium , stojący w środku kopuły. Główny 
pro jek tor DP jest dostosowany do kopuły o średnicy od 16 do 
30 m , PLK — 10 do 15 m  a MP — 6 do 8 m.

2.1. Projektory gwiazd  (1). Są one umieszczone w ew nątrz 
kuli (2) — na zew nątrz kuli widoczne są tylko ich obiektywy. 
Każdy z projektorów  jes t zbudowany (podobnie jak  zw ykły pro­
jek to r do w yśw ietlania przeźroczy) z kondensora i obiektywu, 
pomiędzy którym i znajduje się „klisza” —  m etalow a płytka 
z m ikroskopijnym i otworkam i, rozmieszczonymi tak , jak  gwia­
zdy na niebie. W spólnym źródłem  św iatła dla wszystkich pro­
jektorów  gwiazd jest żarów ka znajdująca się dokładnie w  środ­
ku kuli. Św iatło żarów ki przechodzi przez kondensory, następ­
nie przez otw orki w  m etalow ych płytkach i przy pomocy obiek­
tyw ów  jest rzucane na kopułę. Każdy pro jek tor daje na kopule 
obrazy pewnego wycinka nieba. W sąsiednich projektorach znaj­
dują się p ły tki z otw orkam i im itującym i gwiazdy sąsiednich w y­
cinków nieba. W szystkie pro jek tory  razem  dają na kopule w ier­
ny obraz gwieździstego nieba. O tworki w  m etalow ych płytkach 
są różnej wielkości i dlatego obrazy gwiazd na  kopule są m niej­
szymi lub w iększym i św ietlnym i plam kam i —  im  jaśniejsza 
gwiazda tym  większa plam ka.

W DP i PLK są po dwie kule (2) — jedna zaw iera projektory  
rzu tu jące gwiazdy północnej (2a), a druga południowej (2b) pół­
kuli nieba. W MP jest tylko jedna kula (2) z projektoram i 
gwiazd, dającym i obraz całej sfery niebieskiej z w yjątkiem  
okolic południowego bieguna niebieskiego. DP daje obrazy około 
9000 gwiazd, w  tym  kilka gwiazd m a kolory odpowiadające ich 
klasom widm owym , PLK — około 6000 gwiazd, a MP — około 
5000 gwiazd. Prócz tego na kopułę są rzutow ane obrazy kilku 
gromad gwiazd, mgławic oraz galaktyki w  gwiazdozbiorze An­
dromedy, a w  DP i PLK także Obłoków M agellana.

2.2. Projektory Słońca, Księżyca i planet (3). W DP i PLK 
znajdu ją  się one w  żebrow anej konstrukcji (4)„ łączącej obie 
kule z projektoram i gwiazd, a w  MP są mocowane pod kulą 
z projektoram i gwiazd. P rzy  pomocy tych projektorów  są rzuto-
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wane na kopułę, na tło gwiazd, obrazy Słońca, Księżyca i pięciu 
planet widocznych gołym okiem — Merkurego, Wenus, Marsa, 
Jowisza i Saturna. Wewnątrz projektora Księżyca znajduje się 
dodatkowa przysłona do demonstrowania faz Księżyca.

W PLK projektory Słońca i Księżyca są wyposażone w dodat­
kowe urządzenia służące do demonstrowania całkowitych i czę­
ściowych zaćmień Słońca i Księżyca.

2.3. Inne projektory wchodzące w skład projektora głównego. 
Projektor Drogi Mlecznej (5) — rzutujący na kopułę, na tło 
gwiazd, świetlną smugę Drogi Mlecznej. Projektory: równika 
niebieskiego (6), południka niebieskiego (7), ekliptyki (8) oraz 
innych linii i punktów sfery niebieskiej, będących niezastąpioną 
pomocą naukową podczas lekcji astronomii. Prócz tego są jeszcze 
projektory:

— w MP: sztucznego satelity Ziemi oraz rysunków gwiazdo­
zbiorów;

— w DP: nazw gwiazdozbiorów (11), sztucznego satelity, ko­
m ety  (12), gwiazd zmiennych  (o Ceti - Mira, 8 Cephei (13a), 
fj Persei - Algol (13b), Syriusza  (14) i inne);

— w PLK: rysunków gwiazdozbiorów  (10), siatek współrzęd­
nych równikowych i ekliptycznych  (10) (wymiennie z rysunka­
mi gwiazdozbiorów), rysunków gwiazdozbiorów zodiakalnych 
(15), sztucznego satelity (9), kom ety  (12), siatki współrzędnych 
horyzontalnych (16), róży wiatrów  (17), panoram (18) i inne.

2.4. Urządzenia dodatkowe. Na wyposażeniu DP i PLK znaj­
dują się prócz tego niezależne, tzn. nie związane konstrukcyjnie 
z projektorem głównym, projektory: spadających gwiazd, rucho- 
nego modelu Układu Słonecznego oraz przezroczy (DP i PLK), 
rysunków gwiazdozbiorów (DP), zaćmień Słońca i Księżyca 
(DP) oraz Jowisza z czterema krążącymi wokół niego księżycami 
(PLK). Projektory te znajdują się na pulpitach operatorskich 
DP i PLK

3. Ruchy
Główny projektor planetarium może wykonywać kilka ru­

chów.
3.1. „Ruch dzienny” — obrót projektora wokół osi przecho­

dzącej przez północny i południowy biegun niebieski, który jest 
z kolei odzwierciedleniem obrotu Ziemi wokół osi raz na 24 go­
dziny. W planetarium „ruch dzienny” jest oczywiście szybszy 
i pełen obrót sfery niebieskiej można zademonstrować w czasie
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od 0,5 do kilku m inut. N astępne ruchy są jeszcze bardziej przy­
spieszone.

3.2. „Ruch roczny” — po włączeniu którego zaczynają się 
obracać projektory Słońca, Księżyca i planet. Pozwala on de­
m onstrować przemieszczanie się Słońca, Księżyca i planet po 
niebie, na tle gwiazd, wywołane sum arycznym  efektem : ruchu 
obiegowego Ziemi wokół Słońca, ruchu obiegowego Księżyca 
wokół Ziemi oraz ruchów obiegowych poszczególnych planet 
wokół Słońca. Małe P lanetarium  „ruchu rocznego” nie posia­
da — dla danego roku i dnia trzeba specjalnie ustawiać, na tle 
gwiazd Słońce, Księżyc i planety, wg ich współrzędnych branych 
z rocznika astronomicznego.

3.3. „Ruch po południku” —  obrót projektora w  płaszczyźnie 
południka niebieskiego, tzn. zm iana nachylenia projektora do 
horyzontu kopuły. Zm iana wyglądu nieba, w yw ołana tym  ru ­
chem, odpowiada zmianie wyglądu nieba przy przemieszczaniu 
się po powierzchni Ziemi po południku czyli z północy na połud­
nie lub odwrotnie. Przy pomocy tego ruchu m ożna zadem onstro­
wać wygląd nieba z dowolnej szerokości geograficznej — np. 
z terenu  Polski, z równika, z biegunów, itd. W PLK z ruchem  
tym  jest sprzężony specjalny „projektor m apy”, na której widać 
w jakim  m iejscu Ziemi aktualnie się znajdujem y.

3.4. „Ruch precesyjny” — obrót projektora wokół osi nachy­
lonej pod kątem  około 23° do osi wokół której obraca się projek­
to r „ruchem  dziennym ”. „Ruch precesyjny” odpowiada prece- 
syjnem u ruchow i osi obrotu Ziemi w przestrzeni o okresie około 
2 tys. lat i pozwala zadem onstrować (dla dowolnej szerokości 
geograficznej) wygląd nieba w  dowolnej epoce wcześniejszej lub 
późniejszej od naszej.

3.5. W DP i PLK wszystkie ruchy odbyw ają się przy pomocy 
silników elektrycznych o regulowanej szybkości obrotu. W MP 
jest tylko silnik „ruchu dziennego”, a „ruch po południku” 
i „ruch precesyjny” w ykonuje się ręcznie, kręcąc odpowiednimi 
korbkami, zaś „ruchu rocznego” nie m a w  ogóle.

Przez odpowiednią kom binację ruchów  można zadem onstro­
wać wygląd nieba o dowolnej godzinie (ruch dzienny) dowolnego 
dnia (ruch roczny) dowolnego roku (ruch roczny lub precesyjny) 
z dowolnego m iejsca na kuli ziemskiej (ruch po południku). 
W PLK jest jeszcze „ruch poziomy”, tzn. obrót całego projek­
tora wokół linii pionu. W odpowiedniej kom binacji z pozostały­
mi rucham i, ruch ten  pozwala demonstrować efekty lotu kos­
micznego.
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4. Sposób prowadzenia pokazu — projekcji astronomicznej

4.1. Male Planetarium. Osoba prowadząca projekcję stoi po 
środku kopuły obok projektora głównego i obsługuje aparatu rę  
oraz pokazuje św ietlną strzałką to, co aktualnie dzieje się w ko­
pule, kom entując równocześnie dem onstrow ane zjaw iska astro­
nomiczne. Prócz „żywego” kom entarza stosuje się kom entarz 
wcześniej opracowany i nagrany na taśm ie magnetofonowej.

4.2. Duże Planetarium. A paratu ra  projekcyjna jest sterow ana 
na odległość z pulpitu  operatorskiego znajdującego się pod ścia­
ną kopuły. Projekcję prowadzą dwie osoby: operator, k tóry ste­
ru je  pracą projektorów , oraz lektor, k tóry  kom entuje dem onstro­
wane zjaw iska i pokazuje je  św ietlną strzałką. P rojekcja jest 
dodatkowo ilustrow ana muzyką, odtw arzaną z m agnetofonu. 
Prócz „żywego” kom entarza stosuje się wcześniej opracowane 
projekcje — swoiste widowiska astronom iczno-slowno-m uzycz- 
ne  — w których tekst kom entarza i m uzyka są odtwarzane 
z magnetofonu. Rola lektora sprow adza się w tedy do pokazywa­
nia strzałką om awianych zjaw isk i do pomocy operatorowi.

4.3. Planetarium Lotów Kosm icznych. Podobnie jak  w  DP, 
apara tu ra  jest sterow ana na odległość z pu lp itu  operatorskiego 
(19), z tym, że sterow anie może być ręczne (tak jak  w  DP) lub 
autom atyczne. Przy ręcznym  prowadzeniu projekcji, co stosuje 
się np. przy pokazach aktualnego wyglądu nieba, postępowanie 
jest analogiczne jak  w  DP.

Rys. 1. P lanetarium  L otów  K osm icznych —  b lokow y schem at sterow ania  
autom atycznego (wg U. Nowaka).

Oznaczenia: PS —  pulpit sterow niczy, M — m agnetofon, 1 •— ścieżka  
pierw sza — kom entarz i m uzyka, 2 — ścieżka druga — im pulsy dla 
autom atyki, W A — w zm acniacz akustyczny, G — głośniki, A -R  —  prze­
łącznik: a utom atyka-ręcznie, CTP — czytnik taśm y perforow anej, PAM  — 
pam ięć, PW  — przekaźniki w ykonaw cze, PG  — projektor głów ny, PD —  
projektory dodatkow e w  pulpicie sterowniczym .
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Automatyczne sterowanie projektorem przebiega następująco 
(patrz rysunek). W pulpicie sterowniczym (19) znajduje się dwu- 
ścieżkowy magnetofon (20). Z pierwszej ścieżki jest odtwarzany 
dźwięk, tzn. tekst komentarza i muzyka, a z drugiej specjalnie 
nagrane impulsy, które poprzez czytnik taśmy perforowanej ste­
rują minikomputerem, sterującym z kolei pracą całej aparatury. 
Rozkazy (21), tzn. cyfrowe oznaczenia poszczególnych czynności, 
są zakodowane na taśmie perforowanej. Po otrzymaniu impulsu 
z magnetofonu, minikomputer uruchamia przekaźniki wykonaw­
cze i „każe” aparaturze projekcyjnej wykonać czynność (rozkaz), 
który uprzednio zapamiętał. Potem czyta z taśmy perforowanej 
kolejny rozkaz, zapamiętuje go i czeka na następny impuls 
z magnetofonu. Wszystkie te czynności muszą być oczywiście 
ściśle zsynchronizowane z tekstem komentarza.

Jak z tego widać, opracowanie automatycznej projekcji nie 
jest rzeczą łatwą, ale za to projekcja taka — widowisko astrono- 
miczno-słowno-muzyczne — jest identyczna przy każdym po­
wtórzeniu, zaś rola operatora sprowadza się do pokazywania 
strzałką demonstrowanych zjawisk oraz do nadzoru automatyki.

Artykuł powyższy nie daje oczywiście pełnej informacji 
o konstrukcji i działaniu niezwykle precyzyjnej aparatury pro­
jekcyjnej planetarium. Czytelników, których te sprawy zainte­
resowały, zapraszamy do Planetariów, gdzie można uzyskać wy­
czerpujące objaśnienia a prócz tego, i to jest najważniejsze, zo­
baczyć jak działa planetarium.

PLANETARIUM  I OBSERW ATORIUM  ASTRONOMICZNE  
im . M ikołaja Kopernika w  Chorzowie
41-501 C horzów , sk ry tk a  pocztow a 10, W ojew ódzki P a rk  K u ltu ry  i W ypo_ 
czynku, te l. 585-149, 413-296.

In s ty tu c ją  n ad rzęd n ą  P la n e ta r iu m  je s t K u ra to r iu m  O kręgu  Szkolnego 
w  K atow icach . P lacó w k a  je s t sam odzie lną  jed n o s tk ą  ad m in is tra cy jn ą . 

D ziała lność P la n e ta r iu m  p ro w ad zo n a  je s t w  cz te rech  sekcjach :
Sekcja A stronom iczna —  k ie ro w n ik  m g r M arek  Szczepańsk i,
Sekcja D ydaktyczna —  k ie ro w n ik  m gr R udo lf Sm iłow ski,
Sekcja G eofizyczna — k ie ro w n ik  m g r J a n  P alow sk i,
Sekcja Techniczna —  k ie ro w n ik  Józef Z astocki.
D y rek to rem  P la n e ta r iu m  je s t d r  H e n ry k  C h ru p a ła , zastępcą  d /s n au k o ­

w ych  — d r  M aria  P ańków .
P la n e ta r iu m  po siad a  łączn ie  65 e ta tów , 24 p raco w n ik ó w  z a tru d n io n y ch  

je s t w  dziale  pedagogicznym , pozostali —  w  dzia le  a d m in is tra c y jn o -e k o ­
nom icznym  i obsługow ym .

P la n e ta r iu m  położone je s t w  W ojew ódzkim  P a rk u  K u ltu ry  i W ypo­
czynku  w  C horzow ie, p ro je k ta n te m  b u d y n k u  b y ł inż. Z b ign iew  Solaw a.
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B ryła architektoniczna budynku upodobniona jest do p lanety  Saturn . 
P racow nie naukow e mieszczą się w  dwóch budynkach: w  głównym  — 
oddanym  do użytku w  1955 roku, oraz w  zbudow anym  w  k ilka la t póź­
niej paw ilonie m eteorologicznym .

Sala pro jekcyjna m a średnicę w ynoszącą 23 m  i wysokość 16,5 m, 
mieści się w  niej 400 m iejsc siedzących.

P lane tarium  dysponuje ap a ra tu rą  typu  „Duże p lanetarium  (DP), w y­
produkow aną przez zakłady Zeissa w Jenie.

W arch itek tu rę  P lane tarium  w kom ponow ana jest kopuła obserw ato­
rium  astronom icznego. W yposażone jest ono w  re fra k to r  produkcji Zeissa, 
k tórego obiektyw  jest dwusoczewkowym  achrom atem  o średnicy 30 cm 
i ogniskowej 4,5 m. R efrak to r sprzężony jest z dw iem a astrokam eram i 
o średnicy obiektyw u 20 cm i ogniskowej 1 m.

Pozostałe w yposażenie obserw atorium  stanow i:
3 re frak to rk i Zeissa o średnicy obiektyw u 8 cm, teleskop N ewtona

0 średnicy zw ierciadła 15 cm, teleskop M aksutow a o średnicy zw ierciadła 
20 cm (m enisk 19 cm) oraz kilkanaście lune tek  typu  AT 1.

W P lane tarium  znajdu je się sala-czytelnia, przystosow ana do p row a­
dzenia odczytów, na 60 miejsc siedzących. Biblioteka posiada księgozbiór 
naukow y liczący ok. 10 000 woluminów, prócz księgozbioru b iblioteka dy­
sponuje zbiorem  przezrozczy (ok. 2000 sztuk) o tem atyce astronom icznej
1 astronautycznej oraz p renum eru je  60 tytu łów  czasopism polskich i za­
granicznych.

Ponadto w  P lanetarium  znajdują się następujące pracow nie naukowe.
Stacja Sejsmologiczna — wyposażona w  sejsm ografy SK 58 i sejsm o­

grafy typu  W iecherta,
Pracowrra Spektrograficzna — wyposażona w  kom plet przyrządów  do 

przeprow adzania analizy widmowej,
Pracownia Heliograficzna — wyposażona w  celostat,
Obserwatorium Meteorologii — wyposażone w  przyrządy standartow e 

i specjalistyczne do pom iarów  aktynom etrycznych,
Obserwatorium Sztucznych Satelitów Ziemi i Zakryć Gwiazd przez 

Księżyc.
P racow nie te  udostępnione są również dla zw iedzających po uprzed­

nim  uzgodnieniu.
P lane tarium  ma również pracownię fotograficzną.
W szelkie p race techniczne związane z bieżącą konserw acją sprzętu  n a u ­

kowego prowadzone są w  dziale technicznym , w  skład którego wchodzą 
pracownie: m echaniczna i elektryczna.

Główną form ą działalności P lane tarium  są zajęcia dydaktyczne, p ro ­
wadzone z młodzieżą szkół podstaw owych i ponadpodstaw ow ych; działal­
ność ta  prowadzona jest w  godzinach przedpołudniow ych, rocznie odw ie­
dza P lane tarium  ok. 150 000 młodzieży.

Inne form y działalności P lane tarium  — to:
— w ystaw y problem owe,
— młodzieżowe koła astronom iczne,
— kursy  dla nauczycieli,
— olim piady astronom iczne,
— kursy  specjalne dla młodzieży szkolnej.

F rekw encja roczna P lane tarium  dochodzi do 250 000 osób.
W P lane tarium  Śląskim  m a swą siedzibę oddział Polskiego Tow arzy­

stw a M iłośników Astronom ii, skupiający 80 członków.
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Planetarium i Obserwatorium Astronomiczne w  Chorzowie jest czynne 
codziennie z w yjątk iem  poniedziałków  oraz pierw szego dnia Ś w iąt W iel­
kanocnych i 1 listopada, jak  rów nież nieczynne między 15 grudnia 
a 15 stycznia (doroczny przegląd i konserw acja urządzeń).
Planetarium: Seanse w  godzinach 9, 11 i 13 •— dla zgłoszonych grup 
(seans o godz. 13 przeznaczony dla klas p rzedm aturalnych i obejm uje 
program  nauczania astronom ii). O godz. 17 seanse dla publiczności anon­
sowane w  prasie codziennej i w  K atow ickim  Inform . Kult. 
Obserwatorium Astronomiczne: czynne w  pogodne dni i wieczory do 
godz. 21-szej, w  porze późniejszej — dla zgłoszonych grup.
Stacja Sejsmologiczna — udostępniona zgłoszonym wycieczkom. 
Obserwatorium Meteorologii i Klimatologii — czynne w  godz. 8—18 
(w okresie zimowym — do zmierzchu).
Wystawy problemowe — w  godz. 9—19, gdy czynne jest P lanetarium . 
Bilety wstępu są sprzedaw ane w  kasie wg następującego cennika:
Seanse  — dorośli indyw idualnie: 4,— zł, w  wycieczkach — 3,— zł 

młodzież szkolna, studenci, szeregowi W P: 1,— zł 
nauczyciele, członkowie PTM A: 2,— zł 

O bserw atorium  Astronom iczne: 1,— zł 
W ystaw y  — dorośli: 5,— zł, młodzież: 2,— zł 
Zwiedzanie pozostałych obiektów: 1,— zł
Dojazd do P lane tarium  z Katowic: au tobus n r  51, tram w aj n r 6, 11, 23, 0. 
Dojazd z Chorzowa: tram w aj n r  6, 11, 12.

J A N  P A L O W S K I

PLANETARIUM LOTÓW KOSMICZNYCH w Olsztynie.
10-450 Olsztyn, ul. Zwycięstwa 38, tel. centr. 59-51 lub 59-52, tel. dyr. 
35-88, te lex  052 6 410 p ik  pl.

P lane tarium  Lotów Kosmicznych ( w  skr. PLK) jest pom nikiem , który 
społeczeństwo W arm ii i M azur w ystaw iło M ikołajowi Kopernikow i w  500 
rocznicę urodzin. O tw arcie PLK  nastąpiło 19 lutego 1973 r. i było inaugu­
rac ją  Roku K opernikowskiego na W arm ii i M azurach.

Organizacja PLK

Insty tucją zw ierzchnią jest W ydział K ultury  i Sztuki U rzędu W oje­
wódzkiego w  Olsztynie. O rganizacyjnie i finansowo PLK  jest insty tucją 
sam odzielną i działa jako zakład budżetowy. Środki finansow e — to do ta­
cje Urzędu W ojewódzkiego plus dochody w łasne. Roczny budżet wynosi 
ok. 2,5 m in  zł. ;

PLK  zatrudnia 22 osoby n^ pełnych etatach  i 8 osób na pół etatu  lub 
ryczałtach. Całością k ie ru je  dyrek tor d r S tanisław  Oszczak oraz z-ca dy­
rek to ra  m gr Brygida G rad, k tórym  podlegają cztery działy:

Dział Nauki i Upowszechniania — 7 osób, k ierow nik dr Kazim ierz 
Schilling. Asystenci: m gr Jadw iga Biała, m gr Zbigniew  Gałęcki, dw aj 
operatorzy, technik fotografik i b ibliotekarka. W ram ach  działu istnieje 
pracow nia fotograficzna i biblioteka.

Dział Techniczny — 3 osoby, k ierow nik inż. U lrich Nowak.
Dział Administracyjno-Gospodarczy — 17 osób. Dział jest bezpośrednio 

podległy z-cy dyrektora.
Dział Finansowo-Księgowy — 2 osoby, kierow nikiem  je st główny księ­

gowy A niela Szlażyńska.
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cze: biuro i salon wystawowy „Biura Wystaw Artystycznych” oraz k a ­
wiarnia „Andromeda”. Nowoczesna bryła budynku jest zwieńczona kopułą 
sali projekcyjnej, wnętrza budynku mają nowoczesny wystrój plastyczny.

W części budynku zajmowanej przez PLK znajdują się: hall wejściowy 
z kasą i szatnią, hall główny — wykorzystywany także na eksponowanie 
wystaw, sala projekcyjna (kopuła) na 220 miejsc, sala odczytowa — peł­
niąca także rolę czytelni na ok. 100 miejsc, galeria wystawowa wokół sali 
projekcyjnej, biblioteka, pracownia fotograficzna, warsztat mechaniczny 
oraz pomieszczenia biurowe, gospodarcze i inne. Atrium jest wykorzysty­
wane jako miejsce pokazów nieba przez teleskopy.

Wyposażenie PLK

S a l a  p r o j e k c y j n a  — kopuła o średnicy wewnętrznej 15 m.
Planetarium  Lotów Kosmicznych firmy Carl Zeiss Jena (NRD). W skład 

zestawu wchodzą: projektor główny, projektory dodatkowe, pulpit opera­
torski oraz blok automatyki na zapleczu kopuły. Do zestawu wchodzą po­
nadto 2 projektory filmowe 16 mm produkcji CSRS.

I n s t r u m e n t y  a s t r o n o m i c z n e :
— 2 refraktory Zeissa 80/1200 w montażii paralaktycznym, w tym je­

den z silnikiem ruchu dziennego,
— refraktor Zeissa (Telementor) 63/840 w montażu paralaktycznym,
— aparat fotograficzny 24 X 36 z obiektywem MTO 1000 (10.5/1100) 

produkcji ZSRR,
— 5 zwierciedlanych teleskopów szkolnych T 50 X 70 B produkcji PZO 

(Polska),
— 5 lunetek myśliwskich L 40 X 64 produkcji PZO,
— 2 lornetki 7 X 50 produkcji PZO,
— 2 sekstanty — Freiberger NRD i Plath RFN.
P r a c o w n i a  f o t o g r a f i c z n a  — 4 aparaty fotograficzne (24 X 36 

oraz 6X6) ,  2 kamery filmowe (16 i 8 mm), kolumna reprodukcyjna
Budynek PLK jest położony przy ulicy Zwycięstwa — jednej z głów­

nych ulic Olsztyna, blisko centrum miasta. W budynku znajdują się jesz- 
z przystawką do kopiowania przezroczy, powiększalnik oraz inny pomoc­
niczy sprzęt.

W pracowni wykonuje się zdjęcia czarno-białe i barwne, przezrocza 
czarno-białe i barwne, mikrofilmy itp.

S p r z ę t  n a u k o w y ,  d y d a k t y c z n y  i a u d i o w i z u a l n y :  
kalkulator elektroniczny „Mer,a-203b” produkcji polskiej, globusy Ziemi, 
globusy indukcyjne, rzutniki przezroczy, rzutniki pisma, czytniki mikro­
filmów, epidiaskop, magnetofony, adaptery itd.

B i b l i o t e k a .  Księgpzbiór podstawowy 1-700 tomów książek i po­
nad 80 tytułów czasopism. Biblioteka gromadzi książki i czasopisma z za­
kresu astronomii, astronautyki, matematyki, fizyki i dziedzin pokrewnych.

Zbiory specjalne — płytoteka (200 płyt) oraz w trakcie organizacji: b i­
blioteka przezroczy (ok. 1000 sztuk), taśmoteka i biblioteka mikrofilmów.

Formy działalności PLK

Podstawowa działalność PLK to prowadzenie szerokiej popularyzacji 
i dydaktyki astronomii — główne jej formy są następujące:

P o p u l a r n e  p r o j e k c j e  a s t r o n o m i c z n e ,  czyli widowiska 
astronomiczno-słowno-muzyczne, przeznaczone dla szerokiego widza. Rocz-
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nie ogląda je od 150 do 170 tysięcy osób, głównie tu rystów  przebyw ają­
cych na W arm ii i M azurach. PLK  dysponuje obecnie następującym i p ro ­
jekcjam i:

— „Program  inauguracyjny” — projekcja w  języku polskim  oraz ro sy j­
skim , niem ieckim , angielskim  i francuskim ,

— „W ędrujem y pod gw iazdam i”, „Układ Słoneczny”, „K rótki P rogram  
Prezentacy jny” — 20-m inutow e pro jekcje okolicznościowe w  języku pol­
skim  oraz rosyjskim , angielskim , francuskim , czeskim, w ęgierskim  i h i­
szpańskim ; „Spotkanie z kom etam i”, „Colloąuia Copernicana”,

— 20-m inutow a pro jekcja okolicznościowa w języku polskim  oraz a n ­
gielskim  i francuskim : „Zwiedzamy Kosmos”, „O budowie W szechśw iata” 
oraz projekcje z cyklu „Cztery pory roku” („Słowik i gw iazdy”, „Latem  
spadają gw iazdy”, „Jesienne niebo nad W arm ią” i „Wycieczka po zimo­
wym niebie”).

D y d a k t y c z n e  p r o j e k c j e  a s t r o n o m i c z n e  — opracowane 
w  oparciu o program  nauczania i ilu stru jące określone p artie  m ateria łu  
przerobionego uprzednio w  szkole. Do korzystania z tych pro jekcji są 
zobowiązane osta tn ie klasy szkół średnich i ósme klasy szkół podstaw o­
wych m iasta  Olsztyna. PLK  dysponuje następującym i projekcjam i:

— dla szkół średnich. „Układy w spółrzędnych astronom icznych”, „Zie­
m ia jako p laneta”, „Ruchy ciał U kładu Słonecznego”, „Księżyc”, „Wę­
drów ka po gwieździstym  niebie” ;

— dla szkół podstawowych: „Elem enty astronom ii” i „W ycieczka wśród 
gwiazd”.

O d c z y t y  p o p u l a r n  o-n a u k o w e .  Każdego roku są organizo­
w ane trzy cykle odczytowe: „Zimowy, W iosenny i Jesienny, łącznie ok. 
15 odczytów. M ają one charak ter specjalistyczny, dotyczą w ybranych za­
gadnień astronom ii i as tronautyki, i są wygłaszane przez naukowców 
z terenu  całego k ra ju  oraz pracow ników  naukow ych PLK.

S t u d i u m  w i e d z y  o W s z e c h ś w i e c i e  Olsztyńskiego U niw er­
sy te tu  Powszechnego — system atyczny przegląd całej astronom ii na po­
ziomie podstawowym . Na w ykłady S tudium  mogą uczęszczać wszyscy, 
niezależnie od w ieku i w ykształcenia. W ykładowcam i są pracownicy nau ­
kowi PLK  oraz członkowie Zarządu Oddziału Olsztyńskiego PTMA.

K l u b  A s t r o n o m i c z n y  — dla w szystkich m iłośników  i sym paty­
ków  astronom ii. Na zajęciach klubow ych dyskutu je się nad problem am i 
om aw ianym i podczas odczytów i w ykładów, podaw ane są aktualności 
astronom iczne, prowadzony jest kalendarz astronom iczny pod kopułą oraz 
pokazy nieba przez teleskopy.

K o ł a  z a i n t e r e s o w a ń  — d la uczniów  szkół średnich m iasta Ol­
sztyna:

— Koło Zainteresow ań Astronom ią, m ające p rofil teoretyczny i p rzy­
gotowujące młodzież do udziału w  konkursach, sem inariach, olim piadach 
oraz do pisania prac m aturalnych  z astronom ii. Podczas w akacji dla 
członków koła. jest organizow any w ędrow ny obóz naukowy.

— H arcerski K lub Astronom iczny dla członków ZHP. K lub m a profil 
obserw acyjny i jego członkowie pom agają w  prow adzeniu pokazów nieba, 
zarówno na te ren ie  PLK  jak  i w ośrodkach szkoleniowych ZHP.

Zajęcia obydwu kół odbyw ają się raz w  tygodniu.
W y s t a w y .  Każdego roku jest w  PLK  eksponow ana jedna lub  dwie 

w ystaw y, zw iązane tem atycznie z astronom ią lub  astronautyką. Są to 
zarówno w ystaw y w łasne jak  i wypożyczone z innych instytucji.
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B i b l i o t e k a  i c z y t e l n i a .  Biblioteka PLK nie prowadzi wypo­
życzeń, ale udostępnia zbiory na miejscu w czytelni. Korzystają z niej 
uczniowie oraz miłośnicy astronomii.

P o k a z y  n i e b a  przez teleskopy są obecnie prowadzone w ramach 
zajęć „Klubu astronomicznego” oraz z okazji ciekawych zjawisk astrono­
micznych. Regularne pokazy dla szerokiej publiczności a także am ator­
skie obserwacje astronomiczne będą możliwe dopiero po zaadaptowaniu 
pobliskiej wieży wodociągowej na dostrzegalnię astronomiczną. Nastąpi to 
prawdopodobnie do roku 1978.

Z innych form działalności można wymienić: organizowanie corocz­
nego M ł o d z i e ż o w e g o  K o n k u r s u  na referat z zakresu astronomii 
i astronautyki, doroczne M ł o d z i e ż o w e  S e m i n a r i u m  A s t r o n o ­
m i c z n e  oraz udział PLK w  dorocznych międzywojewódzkich D n i a c h  
A s t r o n o m i i  i A s t r o n a u t y k i ,  i odbywających się co 5 lat 
D n i a c h  K o p e r n i k o w s k i c h .

W s p ó ł p r a c a  z i n n y m i  i n s t y t u c j a m i .  Działalność swą rea­
lizuj e PLK samodzielnie lub we współpracy z olsztyńskimi i krajowymi 
instytucjami naukowymi, oświatowymi, kulturalnym i i innymi. PLK 
utrzymuje kontakty z polskimi obserwatoriami astronomicznymi oraz 
planetariami zagranicznymi — Cottbus (Chociebuż), Moskwa, Praga, Wie­
deń. Z innymi polskimi planetariam i PLK współpracuje w ramach Ko­
misji Współpracy Planetariów  Polskich Zarządu Głównego PTMA (sie­
dziba Komisji znajduje się aktualne w PLK).

Wyczerpujące informacje o działalności PLK (wg stanu na 1 maja 
1974 r.) znajdą czytelnicy w  nr 8/74 „Uranii”.

Inform acje ogólne
Roczna działalność PLK dzieli się na dwa okresy: sezon turystyczny — 

od maja do sierpnia — oraz sezon jesienno-zimowo-wiosenny — od wrześ­
nia do kwietnia.

S e z o n  t u r y s t y c z n y :  Zasadniczą formą działalności są popularne 
projekcje astronomiczne, odbywające się o godz.: 9.00, 10.30, 12.00, 13.30, 
15.00, 16.30, 18.00.

S e z o n  j e s i e n n o - z i m o w o - w i o s e n n y :  Popularne projekcje 
astronomiczne o godz.: 12.00, 15.30, 17.00, w piątki i niedziele także o godz. 
13.30.

— Projekcje dydaktyczne we wtorki, środy, czwartki i soboty o godz. 
8.00 i 14.00.

U w a g a :  w okresie 1.12.—21.12. projekcje popularne i dydaktyczne 
są zawieszone z powodu dorocznej przerwy konserwacyjnej.

— Odczyty popularno-naukowe i wykłady Studium Wiedzy o Wszech- 
świecie odbywają się w  piątki o godz. 17.00 — jednego tygodnia odczyt, 
następnego wykład, itd.

— Zajęcia Klubu Astronomicznego, w tym Kalendarz Astronomiczny 
pod kopułą i pokazy nieba przez teleskop, odbywają się w każdy piątek 
około godz. 19.00 po odczycie lub wykładzie.

O aktualnym repertuarze projekcji popularnych informuje na bieżąco 
„Gazeta Olsztyńska” lub organizator widowni i kasa PLK. O godz. 12.00 
jest zawsze emitowany „Program Inauguracyjny” z możliwością słucha-
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n ia  przez  s łu ch aw k i obcych w e rs ji językow ych . S łu ch aw k i w y d a je  kasa . 
P ro g ram y  okolicznościow e: „ P re z e n ta c y jn y ” i „C olloquia C o p e rn ica n a” 
w  języ k u  po lsk im  o raz  w  językach  obcych em ito w an e  n a  specjalne, 
uzgodnione up rzedn io  zam ów ien ia .

Planetarium  jest czynne codziennie z w yjątk iem  poniedziałków . P ła t­
ne są  p ro je k c je  p o p u la rn e  —  b ile ty : 8 zł n o rm aln y  i 5 zł u lgow y oraz 
p ro jek c je  d y d ak ty czn e  — b ile ty  5 zł. N a pozostałe  im prezy  w stęp  w olny. 
Z am ów ien ia  n a  p ro je k c je  p rz y jm u je  i in fo rm ac ji udzie la  o rg an iza to r 
w idow ni w  godz. 11.00— 17.00. P rzy  zam aw ian iu  p ro je k c ji d y d ak tyczne j 
należy  dodatkow o uzgodnić ty tu ł i te rm in  p ro jek c ji z D ziałem  N auk i 
i U pow szechn ian ia . Z am ów ien ia  zb io row e n a  p ro jek c je  p o p u la rn e  p rz y j­
m u ją  ta k ż e  b iu ra  podróży  n a  te re n ie  całego k ra ju .

K asa  czynna — w  sezonie tu ry s ty czn y m  w  godz. 8.00— 18.00, w  pozo­
s ta ły ch  m iesiącach  w  godz. 11.00— 17.00.

K A Z I M I E R Z  S C H I L L I N G

PLANETARIUM  MUZEUM TECHNIKI NOT w  W arszawie
00-901 W arszaw a, P a ła c  K u ltu ry  i N auk i, se k to r G. T el. 20-02-11 w ew n. 
27-61 lub  27-47.

P la n e ta r iu m  je s t częścią M uzeum  T ech n ik i N O T. D y rek to rem  M T je s t 
Je rz y  Ja s iu k , w iced y rek to rem  — R eg ina  G u tkow ska , k ie ro w n ik iem  P la ­
n e ta r iu m  —  Je rz y  K irilen k o .

J e s t  to  m a łe  p la n e ta r iu m  o ś red n icy  k o p u ły  8 m e trów , z 54 m iejscam i, 
w yposażone w  a p a ra tu rę  p ro je k c y jn ą  ty p u  „M ałe p la n e ta r iu m ” p ro d u k c ji 
f. C arl Z eiss J e n a  (NRD). P la n e ta r iu m  zloka lizow ane  je s t n a  w ie lk ie j 
(o p o w ierzch n i 430 m 2) sa li M uzeum , p rzeznaczone j na  ekspozycje  dzia łu  
„P o d staw y  w iedzy  o W szechśw iecie” .

P la n e ta r iu m  zostało  o tw a rte  w  dn iu  17 lipca  1972 roku . R ów nocześn ie  
o tw a rto  s ta łą  ek spozycję  „ A s tro n a u ty k a ” . A p a ra tu ra  b y ła  zak u p io n a  dużo 
w cześn ie j, u ru ch o m ien ie  je j w y m agało  je d n a k  p rzy s to so w an ia  do w a ru n ­
kó w  lokalow ych . D zięk i in ic ja ty w ie  d y re k to ra , inż. Je rzeg o  Ja s iu k a , 
w  k ró tk im  czasie postaw iono  kopu łę , je d n a k  — w  zw iązku  z k ró tk im  
czasem  re a liz a c ji —  w ie le  is to tn y ch  e lem en tó w  techn icznych  w ykonano  
prow izo ryczn ie  (m. in. w e n ty lac ja , in s ta la c ja  e lek try czn a , „ho 'ryzont” -pa~ 
no ram a). W c iąg u  1973 ro k u  w y k o n an o  p o d św ie tlo n y  ho ryzon t, zm ien iono  
część in s ta la c ji e lek try czn e j, p rzerzu co n o  p u lp i t s te ru ją c y  a p a ra tu rę  
z po łożenia  c e n tra ln eg o  do lin ii śc ian y  (pod p u n k t „pó łnocny”), o p raco ­
w ano  p lan y  k lim a ty z a c ji — k tó ra  w ted y  n ie  m og ła  być z rea lizo w an a  ze 
w zg lędu  n a  b ra k  k ra jo w e j a p a ra tu ry . R ów nocześn ie  p o w sta ły  założen ia  
ogólne p rzysz łe j s ta łe j ek spozycji n a  sa li w okó ł p la n e ta r iu m  — ek spozy ­
cji ..Od gnom onu  do ra k ie ty  kosm iczne j” . W ciągu  1974 r. z rea lizow ano  
p rzygo tow aw cze e lem en ty  s ta łe j ekspozycji i op racow ano  scen ariu sz  
szczegółow y. D opiero  w  końcu  ro k u  rozpoczęto  rea liz ac ję  w y staw y , k tó ra  
w raz  z P la n e ta r iu m  m ia ła  tw orzyć  d z ia ł „P o d staw y  w iedzy  o W szech­
św iecie”.

W ykonaw cą g ra f ik i b y ł a r t . p ia s t. M. W ierc ińsk i. D zieli się ona na  
dw ie  części:

— „S ystem  P la n e ta rn y  S ło ń ca”, „D robne c ia ła  S y stem u  S łonecznego” , 
„Z aćm ien ia  S łońca  i K siężyca” oraz
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— „Historia odkryć astronomicznych”, „Badania Kosmosu”, „Podsta­
wowe elementy Wszechświata” i blok „Świetlna mapa nióba” i „Najcie­
kawsze obiekty na niebie nad Polską”.

Wystawa wokół Planetarium  jest obecnie (maj 1976 r.) w końcowej 
fazie realizacji.

Na rok 1976 przypadła duża wystawa „Międzynarodowa współpraca 
w badaniach Kosmosu”, otwarta 14 lipca 1975 r., w przeddzień lotu 
Sojuz-Apollo. Niektóre elementy wystawy i ponad 80°/o m ateriałów w y­
korzystano do zrealizowania stałej ekspozycji. W tym to roku, w IV 
kwartale, miała być zainstalowana dodatkowa aparatura projekcyjna — 
„projektor systemu słonecznego” i „projektor komety”. Dostawa tej apa­
ratury  z NRD została jednak przełożona na IV kw artał 1976 r.

Dopiero w lutym br. zostały rozpoczęte bardzo rozległe prace, których 
elektem ma być zarówno zlikwidowanie całkowite prowizorycznych ele­
mentów Planetarium , jak i realizacja stałej ekspozycji.

Równocześnie, dzięki kontaktom dyrekcji Muzeum z ośrodkami 
w ZSRR, w maju br. na salę wokół Planetarium  wchodzą makiety-modele: 
Sputnika I, laboratorium „Interkosmos I”, Łuny 9 i jej lądownika oraz 
Wenus 7. Jest to początek wymiennej ekspozycji „Osiągnięcia kosmo- 
nautyki radzieckiej”.

Pełną realizację stałej ekspozycji, a więc dojście do pozycji wyjścio­
wej także dla Planetarium, przewiduje się na luty-marzec 1977 roku.

Bardzo ważnym elementem sali wystawowej wokół Planetarium  jest 
świetlna mapa nieba, pozwalająca każdemu zorientować się we wzajem­
nym położeniu konstelacji w danej porze roku (wyszukiwanie konstelacji 
wyłącznikami błyskawicznymi). Obecnie jest realizowany model do de­
monstracji przebiegu zaćmień Słońca i Księżyca w sytuacji uproszczonej 
(płaszczyzna orbity Ziemi i orbity Księżyca pokrywają się).

Pokazy w Planetarium  uzupełniają seanse filmowe na sali ekspozycyj­
nej w części specjalnie poświęconej do projekcji filmów i diapozytywów. 
Ta część sali przeznaczona jest równocześnie na odczyty dla mniejszej 
liczby słuchaczy (60 miejsc siedzących).

Na sali także znajduje się — w wydzielonej części — czytelnia, która 
już w lipcu br. będzie udostępniona zwiedzającym.

Seanse

W Planetarium  Muzeum Techniki prowadzone są dwie grupy seansów:
— seanse „ogólne”, w czasie których na bazie nieba aktualnie obser­

wowanego omawiane są niektóre zjawiska astronomiczne i najważniej­
sze konstelacje; czas trwania takiego seansu wynosi 25—30 minut,

— seanse „szkolne”, dostosowane do programu nauczania astronomii 
w szkole średniej. Ich elemnety omawiane są prezd seansem z nauczy­
cielem bądź też w trakcie trw ania seansu — z grupą. Czas trwania sean­
su — od 45 m inut do 1,5 godziny.

Seanse w Planetarium  odbywają się w następujących godzinach:
wtorek 10.30, 12, 14, 16
środa 9.30, 11, 13, 15
czwartek 12.30, 14, 16, 18
piątek 9.30, 11, 13> 15
sobota 9.30, 11, 13, 15
niedziela 10.30, 12, 14, 16
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Wstęp do planetarium  w ramach ceny biletu do Muzeum i wynosi: 
dla grup, uczniów szkół średnich, studentów, emerytów i oficerów LWP —• 
3 złote; pozostałe osoby — 5 złotych.

W celu ułatwienia pracy Planetarium  prosi o zgłaszanie — o ile to 
możliwe — na co najmniej dwa dni wcześniej grup: telefonicznie (tel. 
20-02-11 wewn. 27-61 lub 27-47) albo osobiście w Dziale Oświatowym 
Muzeum Techniki — pokój 131 (wejście do Muzeum od strony Al. Jero ­
zolimskich przy ul. Emilii Plater).

W związku z prowadzonymi pracami na sali ekspozycyjnej P laneta­
rium, prosi o informowanie się o stanie na sali w  „Informacji i organiza­
cji zwiedzania” mieszczącej się obok kasy Muzeum (osobiście lub tele­
fonicznie 20-02-11, wewn. 27-47).

J E R Z Y  K IR IL E N K O

PLANETARIUM MUZEUM MIKOŁAJA KOPERNIKA w e Fromborku
14-530 Frombork, ul. K atedralna 12. Telefony: sekretariat Muzeum — 
72-18, kasa Muzeum — 73-92, Planetarium  — 73-07.

Dział Astronomiczny Muzeum Mikołaja Kopernika

Planetarium  jest częścią Działu Astronomicznego i jest obsługiwane 
przez pracowników tegoż Działu. Dyrektorem Muzeum jest mgr Prze­
mysław Maliszewski, kierownikiem Działu Astronomicznego — mgr 
Edith Jurkiewicz-Pilska.

Planetarium  mieści się w najstarszej i najniższej części Wieży Radzie­
jowskiego — w ośmiobocznym bastionie o murach grubości 7 m. Na p ar­
terze jest hall i pomieszczenia magazynowe. Na suficie hallu znajduje 
się malowidło przedstawiające rozmiary Słońca i innych ciał Układu 
Słonecznego: na tle tarczy Słońca o średnicy 6 metrów, w tej samej 
skali przedstawione są planety, planetoidy, orbita Księżyca, Księżyc, 
galileuszowe księżyce Jowisza i największy księżyc Saturna. Piętro wy­
żej jest sala projekcyjna na 75 miejsc siedzących. Kopuła ma 8 metrów 
średnicy. Na jej zewnętrznej stronie wykonano plastyczną mapę widzial­
nej części Księżyca.

A paratura jest typową dla małych planetariów produkcji f. Carl Zeiss 
Jena. Dodatkowo zainstalowano rzutnik do przezroczy oraz magnetofon 
i dwa głośniki.

Dla potrzeb Planetarium  może być wykorzystywana pracownia foto­
graficzna i biblioteka Muzeum.

Główna działalność — to popularne seanse astronomiczne przeznaczo­
ne dla turystów. Są to:

— prezentacje aktualnego nieba, seans prowadzony na żywo, w któ­
rym są na bieżąco uwzględniane najnowsze osignięcia astronomii i astro­
nautyki, oraz

— dwa seanse nagrane na taśmie magnetofonowej: „Astronomia Mi­
strza M ikołaja” i „Co się Kopernikowi nie śniło”.

Seanse o charakterze dydaktycznym  są prowadzone wyłącznie na ży­
wo. Tematyka jest ustalana po uzgodnieniu z zainteresowanymi szkołami, 
najczęściej tematem jest omówienie podstawowych wiadomości w zakre­
sie nauczania w szkołach podstawowych i średnich.
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D z i a ł a l n o ś ć  d o d a t k o w a :
— w ystawy w  hallu  P lane tarium  poświęcone ak tualnym  wydarzeniom  

astronom icznym  i astronautycznym ,
— obserw acje p lam  słonecznych w  ram ach  akcji k ierow anej przez 

C en tra lną  Sekcję O bserw atorów  Słońca przy PTM A,
— zajęcia ze Szkolnym  Kołem A stronom icznym , k tóre skupia młodzież 

ze 'Szkoły  Podstaw ow ej im. M ikołaja K opernika we From borku,
— w spółpraca z m iejscow ym  Oddziałem  PTM A.

D a l s z e  z a m i e r z e n i a :
1. Zwiększenie możliwości prezentow ania zjaw isk astronom icznych przez 
zakup pro jek torów  U kładu  Słonecznego i Jowisza, p ro jek to ra  filmowego, 
pro jek torów  komet, zorzy polarnej, zaćm ienia Słońca i Księżyca.
2. Przygotow anie nowych popularnych seansów  astronom icznych.
3. O pracow anie seansów  dydaktycznych dla uczniów  szkół podstaw ow ych 
i średnich, głównie z te renu  w ojew ództw a elbląskiego.
4. P rezentow anie najnow szych osiągnięć astronom ii i as tronau tyk i 
w  seansach na żywo i w ystaw ach w  hallu.
5. Po uruchom ieniu obserw atorium  PTM A na Wieży W odnej — p ro w a­
dzenie wspólnie z PTM A pokazów nieba i obserw acji astronom icznych.

Krótka historia Planetarium w e Fromborku

Pom ysł zbudow ania P lane tarium  zrodził się podczas licznych dyskusji 
nad p lanam i w ykorzystania Wieży  Radziejow skiego po je j odbudowie. 
Oddział PTM A we F rom borku proponow ał um ieszczenie w  niej w ahadła 
Foucaulta, p lanetarium  i stacji sejsm icznej. Dzięki poparciu W ojewódz­
kiego K onserw atora Zabytków  i innych w ładz ówczesnego w ojew ództw a 
olsztyńskiego dwie pierw sze propozycje zostały zrealizowane. A para tu ra  
p lanetarium  została zm ontow ana przez specjalistów  f. Zeissa, m on tu ją­
cych w tym  czasie ap a ra tu rę  P lane tarium  Lotów Kosmicznych w O lszty­
nie. P lane tarium , w raz z całą Wieżą Radziejowskiego, zostało przekazane 
M uzeum M ikołaja K opern ika i stało się częścią Działu Astronom icznego 
Muzeum.

U ruchom ienie P lane tarium  nastąpiło  w  czerwcu 1973 roku. Jednak  po 
czterom iesięcznej działalności zostało zam knięte na sku tek  b raku  perso­
nelu. W ciągu roku  1974 działało z przerw am i, głównie dzięki pomocy 
astronom ów  pracujących w  P lane tarium  Lotów Kosmicznych w  O lszty­
nie, aż do m arca 1975 r., k iedy M uzeum otrzym ało dwa eta ty  dla Działu 
Astronomicznego. W tej sy tuacji działalność P lane tarium , ograniczona 
dotąd do prow adzenia seansów  popularnych głównie dla tu rystów  w  se­
zonie letnim , może rozw ijać się i do innych form  działalności.

P l a n e t a r i u m  w  l i c z b a c h :
rok ilość seansów  ilość widzów czas działania P lane tarium
1973 375 18 750 4 m iesiące
1974 488 24 299 6 miesięcy
1975 739 44 477 10 m iesięcy
W roku 1975 zwiększono liczbę m iejsc siedzących w  P lan e tariu m  z 59 

na 75. Mimo to, w  m iesiącach letnich, P lan e tariu m  nie może pomieścić 
wszystkich zgłaszających się.
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Planetarium jest czynne codziennie prócz poniedziałków i dni poświą- 
tecznych. Godziny seansów:

stałych: 10.40, 12.20, 13.10, 14.00, 15.40
dodatkowych: 10.00, 11.30, 14.50, 16.30 oraz 17.20 w sezonie letnim .

Czas trw an ia  seansów  z  taśm y m agnetofonu — 35 m inut, na żywo — 
30 m inut.

B ilety sprzedaje kasa Muzeum, czynna od 9.45 do 16.30, a w  sezonie 
le tnim  do 17.30.

Ceny biletów : norm alne — 6 zł, ulgowe — 4 zł.

Księga Pamiątkowa

Aby zapoznać się z uw agam i zwiedzających P lane tarium  w prow adzono 
w  roku 1975 Księgę P am iątkow ą, w  k tó rej na pierw szej stronie um iesz­
czono prośbę o w pisyw anie opinii o seansach i życzeń. P rośby tej w ielu 
widzów nie czytało, o czym można przekonać się z takich  wpisów:

— „Tu w  tym  domu straszna m ęka, kto tu  wejdzie, w ielu stęka” — 
Obóz m otorowy z Poznania.

— „W czasy w  K rynicy M orskiej: cały czas deszcz pada i zimno”
— „W im ieniu wycieczki z Gdyni dziękujem y za bardzo ciekawy po­

kaz film u o obrotach ciał niebieskich”. Powyższe zdanie świadczy o tym, 
że potrzebna jest inform acja — co to jest p lanetarium . N iektórzy nie 
w iedzą o czym była mowa, ale chcą się w pisać:

— „G rupa pracow ników  NZPS „N eptun” jest olśniona tym, co zoba­
czyła w  zakresie osiągnięć, do których doszedł M ikołaj K opernik”.
A oto przykłady poważnego po trak tow ania Księgi:

— „Chciałabym , aby to p laneta rium  było  wyposażone w  urządzenia, 
jak  p lanetarium  chorzowskie, k tó re  oglądałam  w  tym  roku. K om entarz 
natom iast bardzo dobry, dostępny dla przeciętnego widza. Lepszy niż 
tam ”.

— „Dziękujem y za ciekawy pokaz i prelekcję, znacznie ciekawszą niż 
w  innych zwiedzanych p lanetariach  .

— „Dziękujem y za ukazanie nam  części n ieba i prosim y o w ykład
o czarnych i b iałych dziurach”.

— „Za m ało nowości, np. co z kw azaram i???”
Dwa ostatn ie życzenia zostały spełnione w program ie „Co się K oper­

nikowi nie śniło”.
EDITH J U R K I E W I C Z - P I L S K A

PLANETARIUM INSTYTUTU NAWIGACJI I HYDROGRAFII
Wyższej Szkoły Marynarki Wojennej im. Bohaterów Westerplatte 
w Gdyni

P lanetarium  stanow i część laboratorium  astronom ii m orskiej In sty tu tu
i jest przeznaczone dla celów dydaktycznych Wyższej Szkoły M arynarki 
W ojennej.

P ropozycja s ta rań  o budow ę P lane tarium  zrodziła siię w  gronie ów­
czesnych pracow ników  K atedry  N awigacji WSMW w  1969 r., k iedy przy-
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gotowywano budynek Uczelni do remontu. Oddanie Planetarium  miało 
nastąpić w okresie uroczystych obchodów 500-lecia urodzin Mikołaja 
Kopernika.

W WSMW, jako w uczelni morskiej, oraz w jej poprzedniczce — Ofi­
cerskiej Szkole M arynarki Wojennej — wykładany był i jest przedmiot 
„astronomia morska”. Słuchacze uczelni w okresie studiów zapoznają się 
z podstawami astronomii ogólnej i astronomią sferyczną. Wykonują ćwi­
czenia rachunkowe i odbywają praktyki na okrętach, ukierunkowane rów­
nież na doskonalenie umiejętności w zakresie astronomii praktycznej. 
Projektowane planetarium  było więc przedsięwzięciem dawno oczekiwa­
nym. Miało zastąpić proste modele i rysunki w kształtowaniu wyobraźni 
przestrzennej bardzo zróżnicowanych pod względem przygotowania stu­
dentów — absolwentów różnego typu szkół średnich.

Jesienią 1971 roku zakupiony projektor został już sprowadzony do 
uczelni, zmontowany i sprawdzony. Budynek Planetarium  został oddany 
do użytku 6 listopada 1975 roku.

Planetarium  usytuowano na dachu sali gimnastycznej z wejściem pro­
wadzącym z głównego korytarza. Kopuła ma średnicę 8 metrów i jest 
wzniesiona ponad cylindryczną koliście otaczającą ścianę na ok. 2 metry. 
Wejście do kopuły prowadzi przez korytarzyk, od którego rozchodzą się 
wejścia do pomieszczenia klim atyzatora i pomieszczenia rozdzielni elek­
trycznej. Jedno z wejść prowadzi na galerię otaczającą planetarium. Ga­
leria otoczona jest balustradą i przeznaczona jest na stanowisko dla 
przenośnych instrumentów obserwacyjnych.

Pomieszczenie planetarium  jest klimatyzowane. Projektor typu „małe 
planetarium ” wyprodukowany jest w NRD przez firmę Carl Zeiss Jena.

Planuje się sporadyczne wykorzystanie planetarium  we współpracy 
z Uniwersytetem Gdańskim i miejscowym Liceum Ogólnokształcącym, 
a także okolicznościowo (np. w Dniu Podchorążego) do publicznej demon­
stracji dla zwiedzających Uczelnię.

kmdr ppor. m gr K L E M E N S  T Y M A Ń S K I

PLANETARIUM  WYŻSZEJ SZKOŁY M ORSKIEJ w  Gdyni
81-345 Gdynia, Al. Zjednoczenia 3 (obok Dworca Morskiego żeglugi przy­
brzeżnej, basenu jachtowego i Muzeum Oceanograficznego), Instytut 
Nawigacji Morskiej WSM, tel. 20-13-01, wewn. 27.

Planetarium  stanowi własność Instytutu Nawigacji Morskiej na Wy­
dziale Nawigacyjnym Wyższej Szkoły Morskiej w Gdyni. Opiekunem 
Planetarium  jest doc. dr Andrzej Lisicki (telefon j. w.).

Jest to planetarium  szkolne, typu „małe planetarium ” firmy Carl 
Zeiss — Jena. A paratura prosta, bez automatyzacji, przystosowana do 
celów dydaktycznych, im też głównie służy.

Do chwili obecnej (maj 1976) urządzenie jest zamontowane prowizo­
rycznie w sali wykładowej, przy użyciu płóciennej przenośnej kopuły 
o średnicy 6 metrów. Maksymalna ilość widzów — 40. W planach na 
najbliższe lata przewidziana jest budowa oddzielnego pomieszczenia dla 
aparatury, z kopułą stałą o średnicy 8 metrów i towarzyszącymi po­
mieszczeniami.
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Ze względu na duże obciążenie zajęciami (silne wykorzystanie dydak­
tyczne) sali, w której zmontowano planetarium, szersze wykorzystanie 
aparatury do celów pokazowych i szkolnych nie jest obecnie możliwe — 
poza okresem przerwy międzysemestralnej na Uczelni i okresem waka­
cji. W ciągu roku szkolnego sporadyczne pokazy dla zorganizowanych 
grup są możliwe, jednak po uprzednim porozumieniu się (przy wyprze­
dzeniu co najmniej dwóch tygodni) z opiekunem Planetarium.

Po zakończeniu rozbudowy przewidujemy szerokie udostępnienie P la ­
netarium  społeczeństwu dla celów pokazowych i szkoleniowych.

A N D R Z E J L I S I C K I

PLANETARIUM  I OBSERW ATORIUM ASTRONOMICZNE  
im . M ikołaja Kopernika w  Grudziądzu
86-300 Grudziądz, ul. Janka Krasickiego 5, tel. 27-94. Tamże sekretariat 
Oddziału PTMA.

Obiekt jest własnością Technikum Chemicznego i Elektrycznego, któ­
rego dyrektorem jest mgr B. Szczepański. Kierownikiem Planetarium  
i Obserwatorium jest mgr Małgorzata Sróbka-Kubiak.

N arodziny in icjatyw y

Zanim Ogólnopolski Komitet FJN podjął w r. 1968 uchwałę o obcho­
dach 500 rocznicy urodzin Mikołaja Kopernika, w Grudziądzu działał już 
od kilku miesięcy Społeczny Komitet Obchodów Kopernikowskich, po­
wołany z inicjatywy działaczy PTMA z Jerzym  Szwarcem na czele. 
Grudziądzcy działacze dostrzegli szanse, jakie dawała 450 rocznica w y­
stąpienia Kopernika w dniu 21 marca 1522 r. na sejmiku generalnym 
Prus Królewskich. Dzięki poparciu inicjatywy przez lokalne władzie 
miasta Grudziądza w rekordowo szybkim czasie nastąpiła realizacja. 
Obiekt zlokalizowano na górnym piętrze i dachu Technikum Chemicz­
nego i Elektrycznego. Gmach znajduje się w części miasta najmniej 
zadymionej i słabo oświetlonej, co jest korzystne dla rozwoju placówki.

Uroczyste otwarcie grudziądzkiego Planetarium  nastąpiło w dniu 
26 marca 1972 roku. Merytoryczną działalnością kierowali od początku 
działacze PTMA, uroczystym aktem z października 1973 r. obiekt został 
przekazany pod społeczną opiekę młodych miłośników astronomii, sku­
pionych w Międzyszkolnym Kole Astronomicznym PTMA.

Planetarium

Pod kopułą o średnicy 6 m znajduje się 38 wygodnych, ustawionych 
am fiteatralnie foteli. Dokoła „horyzontu” rozciąga się podświetlana pa­
norama fotograficzna Grudziądza. A paraturę typu „małego planetarium ” 
wykonała f-m a Carl Zeiss — Jena.

P r o g r a m y  s e a n s ó w :
— „Niebo nad Polską” zapoznaje z gwiazdozbiorami w różnych porach 

roku, przypomina jak starożytni parzyli na niebo,
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— „P atrząc na to, co niezm ierzone” p rzedstaw ia budow ę G alaktyki, 
in form uje o grom adach gwiazd, o budow ie W szechświata,

— „Niebo w  różnych porach ro k u ” je st przeglądem  możliwości dy­
daktycznych p lanetarium  (m. in. zapoznaje z uk ładam i w spółrzędnych, 
w yjaśnia ruch  sfery niebieskiej),

— „Niebo na różnych szerokościach geograficznych” przenosi w idza 
na biegun i w  okolice rów nika, ukazuje nieznane u nas gw iazdozbiory 
itd.

Obserwatorium Astronomiczne

Głównym elem entem  jest ruchom a kopuła z o tw ieraną szczeliną, k ry ­
jącą pokaźnych rozm iarów  re frak to r o średnicy obiektyw u 130 mm 
i ogniskowej 2800 mm  z m echanizm em  zegarowym . Do dyspozycji obser­
w atorów  je st także reflek to r N ew tona (150 mm), cztery przenośne tele- 
skospy M aksutow a oraz dziesięć lune t obserw acyjnych L 40X64. Można 
je rozstaw iać n a  ta rasie  obok kopuły.

Sala konferencyjno-projekcyjna służy różnym  celom. Tu odbyw ają się 
sem inaria  popularnonaukow e, spotkania z naukow cam i, w yśw ietlane są 
filmy. S tałą  im prezą są tzw. P i ą t k i  A s t r o n o m i c z n e .  Jedną ze 
ścian zdobi obraz „M ikołaj K opernik  — ekonom ista”, dzieło grudziądz­
kiego arty sty  p lastyka K rzysztofa C andera. Je s t także popiersie K oper­
n ika w ykonane przez innego grudziądzanina — arty stę  rzeźbiarza — 
H enryka Rasm usa.

Biblioteka i czytelnia. Księgozbiór pow stał po części z darów  różnych 
insty tucji i osób pryw atnych i z zakupów. P ew na część książek pochodzi 
ze zbiorów M iejskiej B iblioteki Publicznej. Można je wypożyczać lub 
czytać na m iejscu. Tu m ieści się se k re ta r ia t Oddziału Grudziądzkiego 
PTM A oraz Polskiego Tow arzystw a A stronautycznego.

Hall wystawowy. Urządzona tu  została sta ła  w ystaw a poświęcona p la­
netom  naszego U kładu. Je s t też ekspozycja modeli pojazdów  kosm icz­
nych, zainteresow anie budzą zrekonstruow ane przez grudziądzkich rze ­
m ieślników  przyrządy obserw acyjne K opernika. U rządzane są tu  również 
co pew ien czas w ystaw y obrazujące etapy podboju Kosmosu.

Kierunki działalności

G rudziądzkie P lane tarium  i O bserw atorium  A stronom iczne służy 
przede w szystkim  młodzieży szkolnej. Tu odbyw ają się lekcje astronom ii 
dla uczniów  szkół G rudziądza i województwa.

P lane tarium  stało  się w yspecjalizow anym  domem ku ltu ry . P laców ka 
skupia młodzież w  M iędzyszkolnym  Kole A stronom icznym  PTMA.

Dla nauczycieli fizyki i astronom ii o tw arte  zostały szanse uruchom ie­
nia ośrodka metodycznego, gdzie uzupełniać mogą swą w iedzę i dosko­
nalić m etody jej p rzekazyw ania uczniom.

W P lane tarium  organizuje się w iele im prez otw artych. Cykliczną 
im prezą są tzw. P ią tk i Astronom iczne, na odczyty zapraszani są w ybitn i 
naukow cy z różnych ośrodków krajow ych. Odczytom tow arzyszą p ro ­
jekcje flm ów  i przeźroczy, oraz pokazy nieba.
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Rokrocznie P lanetarium  w spóln ie z PTM A i P T A  organizuje „Dni 
A stronom ii i A stronautyki”, odbyw ają się w ted y  sem inaria, olim piady  
astronom iczne i turniej w iedzy o kosm osie. O rganizuje się  liczne spotka­
nia, w ystaw y, przeglądy film ów , a także koncerty m uzyczne.

M ała statystyka

P lanetarium  i O bserwatorium  zw iedziło  w  latach 1972— 1975 oraz 
brało udział w  im prezach ok. 35 000 osób. W każdym  roku szkolnym  
uczęszcza na zajęcia pozalekcyjne M iędzyszkolnego K oła A stronom icz­
nego od 80 do 100 słuchaczy. T ylko w  ostatnich dwóch latach aż 10 m a­
turzystów , byłych  słuchaczy M.K.A. PTM A, obrało studia nauk ścisłych  — 
jak astronom ia, fizyka oraz m atem atyka.

P iątków  astronom icznych, będących najbardziej dostępną dla w szyst­
kich lekcją o W szechśw iecie, zorganizow ano ponad 160.

Z b ib lioteki i czyteln i korzysta ponad sto sta łych  czytelników .

Inform acje

P l a n e t a r i u m  czynne w  piątki. Seanse rozpoczynają się o godz. 
13.00. Dla w ycieczek  — za uprzednim  zgłoszeniem  w  Biurze PTTK  
w  Grudziądzu, ul. W ybickiego 24, tel. 36-81, skr. poczt. 43.

O b s e r w a t o r i u m  czynne w  pogodne w ieczory z nastaniem  
zm ierzchu.

B i b l i o t e k a  i c z y t e l n i a  czynne w  poniedziałki, w torki, środy  
i p iątk i od godz. 17.00 do 20.00.

P i ą t k i  A s t r o n o m i c z n e  (prelekcja, film , dyskusja oraz pokazy 
w  planetarium  i obserw acje nieba) — w  każdy p iątek  o godz. 18.00.

D n i  A s t r o n o m i i  i A s t r o n a u t y k i :  Coroczna im preza — 
sem inaria, sesje popularnonaukow e, olim piada w iedzy o W szechśw iecie —  
19 lu ty—21 marzec.

S e k c j e  z a i n t e r e s o w a ń :  O bserw acyjna —  Fizyczna — Fotogra­
ficzna. Zajęcia w  poniedziałki i środy od godz. 18.30.

M i ę d z y s z k o l n e  K o ł o  A s t r o n o m i c z n e :  Zajęcia w  ponie­
działki ,wtorki, środy i p iątk i od godz. 17.00 do 20.00.

M A Ł G O R Z A T A  S R O B K A - K U B 1 A K ,  J E R Z Y  S K O W R O Ń S K I

KALENDARZYK ASTRONOMICZNY

Opracował G. S itarski W rzesień 1976 r.

Słońce

W sw ym  rocznym  ruchu po ek lip tyce 22 w rześnia przekracza rów nik  
nieb iesk i w  punkcie rów nonocy jesiennej, w stępując w  znak W agi, a dni 
stają się ciągle coraz krótsze. W W arszaw ie 1 w rześn ia  S łońce w schodzi 
o 41147111, zachodzi o 181>24«i, a 30 w rześnia w schodzi o 5h35m, zachodzi 
o 17hl6»i.
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D ane dla obserw atorów  Słońca (na 13h czasu środk.-europ.)

Data
1976 P B 0 L0

Data
1976 P B 0 L 0

o o o 0 0 o
IX 1 +  21.26 +  7.20 160.12 IX 17 +  24.52 +  7.15 308.84

3 +  21.75 +  7.22 133.70 19 +  24.82 +  7.11 282.44
5 +  22.22 +  7.24 107.30 21 +  25.10 +  7.06 256.04
7 +  22 66 +  7.25 80.88 23 +  25.34 +  7.00 229.65
9 +  23.08 +  7.25 54.47 25 +  25.56 +  6.93 203.25

11 +  23.48 +  7.24 28.06 27 +  25.76 +  6.85 176.86
13 +  23.85 +  7.22 1.65 29 +  25.92 +  6.76 150.46
15 +  24.20 +  7.19 335.25 X 1 +26.06 +  6 68 124.08

P — kąt odchylenia osi obrotu Słońca m ierzony od północnego wierzchołka 
ta rczy ;

B o, I »0  — heliograficzna szerokość i długość środka tarczy.
8dl6h7m — heliograficzna długość środka tarczy  wynosi 0°.

Księżyc

Ciemne, bezksiężycowe noce będziem y m ieli w  drugiej połowie m ie­
siąca, bowiem kolejność faz Księżyca jest we w rześniu następująca: 
l<)5h pierw sza kw adra, 10<Uli pełnia, 16>118h osta tn ia  kw adra, 23d21h nów 
i 30«ll2l‘ znowu pierw sza kw adra. N ajdalej od Ziemi Księżyc znajdzie się 
o północy 12/13 w rześnia, najb liżej 25 w rześnia. W ędrując w śród gwiazd 
tarcza Księżyca zakry je we w rześniu  Spikę (Kłos Panny) oraz p lanety : 
W enus i U rana; zjaw iska te  będą u nas niewidoczne.

Planety i planetoidy

Zaraz po zachodzie Słońca bardzo nisko nad zachodnim  horyzontem  
możemy odszukać jasną W e n u s ;  pod koniec m iesiąca w arunk i w idocz­
ności nieco się popraw iają. Pod koniec w rześnia możemy też próbować 
odnaleźć M e r k u r e g o ,  świecącego nisko nad wschodnim  horyzontem  
tuż przed wschodem Słońca jako gw iazda około + 1  wielkości. Późnym  
wieczorem  wschodzi J o w i s z  i świeci w  gwiazdozbiorze Byka jako 
jasna gw iazda —2.2 wielkości; przez lunety  możemy obserwować ciekawe 
zjaw iska w układzie czterech najjaśniejszych księżyców Jow isza (mo­
m enty  tych zjaw isk podajem y w  tekście K alendarzyka). S a t u r n  w scho­
dzi po północy i w idoczny jest w  gwiazdozbiorze Raka jako gw iazda 
+  0.6 wielkości. M a r s ,  U r a n ,  N e p t u n  i P l u t o n  przebyw ają na 
niebie zbyt blisko Słońca i są niewidoczne.

Nad ranem  możemy też próbować odnaleźć przez lune tę  planetoidę 
W e s t ę ;  świeci jak  gw iazdka 8.5 w ielkości w  gwiazdozbiorze Bliźniąt. 
P laneto idę rozpoznam y po jej ruchu  w śród gwiazd, obserw ując przez 
k ilka nocy okolicę nieba, w k tó rej p lane tka  przebyw a. O kreślenie tego 
m iejsca na niebie u ła tw ią nam  w spółrzędne rów nikow e planetoidy po­
dane w  poniższej tabelce.
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D ata
1976 re k t. dek i. rek t. dek i. rek t. dek i.

M e r k u r y
• -  . i j ę o ś  

W e n u s M a r s

I X 1 
11
21 

X  1

h m 
12 13.7 
12 21.5 
11 56.2 
11 34.8

0
-  4 51'
-  6 49
-  3 02 
+  2 42

h m
11 58.5
12 43.2
13 28.2
14 14.4

0
+  1 26'
-  3 43
-  8 45 
- 2 3  29

h m 
12 19.2
12 43.0
13 07.2 
13 32.0

0
- 1  27' 
- 4  06 
- 6  44 
- 9  18

J  0 w  i s z S a t u r n W e s t a
I X 1 

11 
21 

X  1

3 54.8 
3 56.7 
3 57.3 
3 56.4

+  19 14 
+  19 18 
+  19 19 
+  19 15

8 52.5
8 53.2
9 54.7 
9 56.8

+  18 05 
+  17 47 
+  17 29 
+  17 14

6 35.7
6 50.3
7 03.8 
7 16.2

+  20 31 
+  20 24 
+  20 13 
+  20 01

*

*  *

1‘181> N ep tu n  w  z łączen iu  z K siężycem  w  odleg łości 2°.
2*1 Do 221|50>n k siężyc 3 Jo w isza  p rzechodz ił n a  tle  ta rczy  p la n e ty  i by ł 

n iew idoczny .
6ll5h M erk u ry  w  z łączen iu  z W enus w  odl. 5°.
6/7J K siężyc 1 Jo w isza  p rzechodz i za  ta rc z ą  p lan e ty . O IM S1" o b se r­

w u jem y  p o czą tek  zaćm ien ia  teg o  księżyca  (zn ikn ie  on w  c ien iu  p la n e ty  
w  n iew ie lk ie j odleg łości od je j lew ego b rzegu , p a trz ą c  p rzez  lu n e tę  od ­
w raca jącą ) , a  n a  k ró tk o  p rzed  w schodem  S ło ń ca  (o 4h44ni) n a s tą p i koniec 
zak ry c ia  k siężyca  1 p rzez  ta rczę  Jow isza .

7/8<l K siężyce 1 i 2 p rzechodzą  jednocześn ie  n a  tle  ta rc z y  Jow isza .
0  22''29in n a  ta rczy  p la n e ty  p o jaw ia  się c ień  księżyca  1, a  o 22l'55m 
cień  księżyca 2. O 23h48i“ księżyc 1 do c ie ra  do b rzeg u  ta rczy  p la n e ty
1 rozpoczyna p rze jśc ie  n a  je j tle . C ień  k siężyca  1 kończy  sw ą w ęd ró w k ę  
po ta rczy  o 0h37m, a cień  księżyca  2 o ll>29m. K siężyc 2 rozpoczyna  p rz e j­
ście n a  tle  ta rczy  o l h39'". O l''54m  księżyc 1 kończy  p rze jśc ie , a  k s ię ­
życ 2 dop iero  o 4h9m.

8'115łl M erk u ry  n ie ru ch o m y  w  rek ta scen s ji. O 23l‘12m o b se rw u jem y  
kon iec  zak ry c ia  1 księżyca  Jo w isza  p rzez  ta rczę  p lan e ty .

9/10(I O 22li37in o b se rw u jem y  kon iec  zak ry c ia  2 księżyca  Jo w isza  p rzez  
ta rczę  p lan e ty . N a to m ia s t od 0M8m do 2h39m księżyc  3 p rzechodz i n a  tle  
ta rc z y  i je s t n iew idoczny .

10'l23h W enus w  z łączen iu  z M arsem  w  odleg łośc i 0°.4.
13'll6h7«i P o czą te k  1646 ro ta c ji  S łońca  w g C a rrin g to n a .
14<i20l> Jo w isz  w  z łączen iu  z K siężycem  w  odl. 1°.
14/15d K siężyce 1 i 2 zb liża ją  się  do b rzeg u  ta rc z y  Jo w isza  a ich cien ie  

b ęd ą  w idoczne jednocześn ie  n a  tle  ta rc z y  p lan e ty . O 0li23m p o ja w i się 
cień  księżyca  1, a  o lh32m cień  księżyca  2. K siężyc 1 rozpocznie p rze jśc ie  
n a  tle  ta rczy  o lłi38m, a  o 2h30m jego  cień  skończy  sw ą w ęd ró w k ę . S am  
księżyc 1 kończy  p rze jśc ie  o SMS1". T ym czasem  księżyc 2 zbliża się do 
b rzeg u  ta rczy  p lan e ty , a le  jego  c ień  zdąży ju ż  zakończyć p rze jśc ie  o 4h6m, 
k ied y  sam  księżyc rozpocznie  je  o 4hlOm.

15/16<l O 21l'36"' n a s tą p i p o czą tek  zaćm ien ia  1 księżyca  Jow isza , 
a  o lłi3m kon iec  zak ry c ia  tego  k siężyca  p rzez  ta rc z ę  p lan e ty .
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16/17J O koło 22h w  pob liżu  Jo w isza  dostrzeg am y  b ra k  jego dw óch 
księżyców , a jed en  k siężyc zb liża  s ię  do b rzeg u  ta rczy . O 22lil2m k s ię ­
życ 1 kończy p rze jśc ie  n a  tle  ta rczy . O b se rw u jąc  o 221*37™ lew y  b rzeg  
ta rczy  Jo w isza  n ieco  u do łu  (w  lu n ec ie  o d w raca jące j)  dostrzeżem y  tu ż  
ko ło  b rzeg u  ta rczy  kon iec  zaćm ien ia  2 księżyca, k tó ry  ju ż  o 22^38™ sk ry je  
się za ta rc z ą  p la n e ty  (początek  zak ry c ia ). O 231‘20'n n a  ta rczy  p la n e ty  
p o jaw i się c ień  księżyca  3. O lM m  o b se rw u jem y  kon iec  zak ry c ia  k s ięży ­
ca 2, a  o lh29m kon iec  w ęd ró w k i c ien ia  k siężyca  3. S am  księżyc 3 n a d a l 
zbliża się do b rzeg u  ta rczy  i rozpocznie  p rze jśc ie  n a  je j tle  dop iero  
o 4ii34m.

19>i22l1 Jow isz  n ie ru ch o m y  w  re k ta sc e n s ji.
20d O 2li W enus w  z łączen iu  ze S p ik ą  (K łos P an n y ) w  odl. 3°. O 1611 

złączen ie  S a tu rn a  z K siężycem  w  odl. 6°.
22<l2ii D olne złączen ie  M erk u reg o  ze S łońcem . O 22'>48n S łońce  w s tę ­

p u je  w  znak  W agi (jego długość ek lip ty czn a  w ynosi w ów czas 180°); m am y  
p o czą tek  je s ien i astro n o m iczn e j.

22/23<l O 23,130m o b se rw u jem y  początek  zaćm ienia , a  o 2h 53in koniec 
zak ry c ia  1 księżyca  Jow isza  p rzez  ta rczę  p lan e ty .

23/24<l W ieczorem  n a  ta rczy  Jo w isza  w id ać  c ień  jego  1 księżyca, a sam  
księżyc 1 zb liża  się  do b rzeg u  ta rczy  i o 21h55»i rozpoczyna p rze jśc ie  n a  
je j tle . Do b rzeg u  ta rc z y  zbliża się tak że  księżyc 2, a le  o 22h4lm zn ika  
nag le  w  c ien iu  p la n e ty  w  odleg łości ró w n e j ś red n icy  je j ta rczy . O 22^52® 
cień  księżyca 1 opuszcza ta rczę  p lan e ty , a  sam  księżyc 1 kończy  sw oje  
p rze jśc ie  o 24liln>. O 3'>20m n a  ta rczy  Jo w isza  p o ja w ia  się jeszcze cień  
jego 3 księżyca, a  o 3h29m n a s tą p i kon iec  zak ry c ia  księżyca  2.

25>i O 6>i M ars w  z łączen iu  z K siężycem  w  odl. 2°. O 8h K siężyc z n a j­
dzie się w  b lisk im  z łączen iu  ze S p ik ą  (K łosem  P an n y ), gw iazdą  p ie rw sze j 
w ie lkości w  gw iazdozb io rze P an n y ; zak ry c ie  gw iazdy  p rzez  ta rc z ę  K s ię ­
życa w idoczne będzie  w  A zji. O 19h K siężyc zn a jd z ie  się też  w  b lisk im  
z łączen iu  z W enus (w ieczorem  m ożem y to  z łączen ie  obserw ow ać n isko  
n ad  zachodn im  ho ry zo n tem ); zak ry c ie  p la n e ty  p rzez  ta rczę  K siężyca  w i­
doczne będzie  n a  P o łu d n io w y m  P acy fik u , w  A m eryce  P o łu d n io w e j, na 
A n ta rk ty d z ie  i na  P o łu d n io w y m  A tla n ty k u . O 22li20m o b se rw u jem y  k o ­
niec p rze jśc ia  2 księżyca  Jow isza  n a  tle  ta rczy  p lan e ty .

26<l4h B lisk ie  z łączen ie  K siężyca z U ran em ; zak ry c ie  p la n e ty  przez  
ta rczę  K siężyca  w idoczne będzie  n a  P o łu d n io w y m  P acy fik u .

27d O 2011 złączen ie  M arsa  ze S p ik ą  (K łosem  P an n y ) w  odl. 3°.
27/28<l K siężyc 3 Jo w isza  zbliża  się do b rzeg u  ta rczy  p la n e ty  i o 22M 2m 

sk ry je  się za je j d o ln ą  częścią (w lu nec ie  o d w raca jące j). K on iec  tego  
zak ry c ia  o b se rw u jem y  o 24|>0nl.

28dl5l> N ep tu n  w  z łączen iu  z K siężycem  w  odl. 2°.
30(l O 1 lii M erk u ry  n ie ru ch o m y  w  re k ta sc e n s ji. O 23'i W enus w  z łą ­

czeniu  z U ran em  w  odl. 0.°5.
30/1.1d K siężyc 1 i jego cień  p rzechodzą  n a  tle  ta rc z y  Jow isza . C ień  

k siężyca  1 p o jaw i się n a  ta rczy  p la n e ty  o 22li38m, a sam  księżyc 1 ro z ­
pocznie p rze jśc ie  n a  je j tle  o 23li43m; c ień  opuści ta rczę  o 0li46m, a k s ię ­
życ 1 skończy  p rze jśc ie  na  je j tle  o lM 9 'n. Jed n o cześn ie  do b rzeg u  ta rczy  
zbliża się księżyc 2, a le  n ie  d o c ie ra jąc  do n ie j zn ik n ie  n ag le  w  c ien iu  
Jo w isza  o l l i l5 m.

M in im a A lgola (be ta  P e rseu sza ): w rzesień  2<l4li40m, 5<l ll>30ni, 7<l22h20m, 
10'1191'10‘n, 22(l(5'125ni, 25^3lil0m, 27,i24li0m, 30il20'>55»i.

M om enty  w szystk ich  z jaw isk  p o dane  są  w  czasie ś ro d k o w o -e u ro p e j-  
skim .
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C O N T EN T S

L. Z ajd ler  — T h e  b i r t h  o f  a n  id e a  
a n d  i ts  r e a liz a tio n .

M. P a ń k ó w  — A  p la n e ta r iu m  is  ó f 
s e rv ic e  to  w h o m ?

K . S c h il l in g  — P la n e ta r iu m  — th e  
d e v ic e  to  t h e  s k y  d e m o n s t r a t io n .

I n fo rm a tio n  on  th e  P o lish  p la n e ta ­
ria .

A stro n o m ic a l ca len d ar .

A dresy Oddziałów  PTMA (stan na 30.IV.1976 r.)
15-952 B ia ły s to k  — u l. M ick iew ic z a  1, Z a k ł.  C h em ii UW , te l. 35-88 w . 5
41-501 C h o rz ó w  — P la n e ta r iu m  i  O bs. A s tro n o m , s k r .  p o c z t. 10 te l .  585-149
42-200 C zę s to c h o w a  — A l. Z a w a d z k ie g o  13/15 p o k . 104 W S P , te l .  47-867 
41-300 D ą b ro w a  G ó rn ic z a  — u l. 3 M a ja  4/15 (p . W ac ła w  S z y m a ń sk i)
14-530 F r o m b o rk  — u l. Z H P  1 (p. J a n  P o g o rz e ls k i)
80-384 G d a ń s k -O liw a  — u l.  Z w y c ię z c ó w  13/1 ,p . W . S ę d z ie lo w sk i)  te l .  521-364
44-100 G liw ic e  — u li.  K o n o p n ic k ie j  2/2 (p . in ż . W ł. G is m a n ) te l .  512-37
86-300 G ru d z ią d z  — u l. W y zw o le n ia  2/23 (p . J e r z y  S z w a rc )  te l .  36-95 
58-560 J e le n ia  G ó ra  — C ie p lice  Z d r . 1 M a ja  126 (p. m g r  A . N e u m a n )
25-725 K ie lc e  — u l. S ie n n a  28 (p . A n d rz e j L e tk o w s k i)  te l .  525-29 
31-027 K ra k ó w  — u l. S o ls k ie g o  30, te l .  538-92
38-400 K ro s n o  n /W . — u l. N o w o tk i l i p .  (p. J a n  W in ia rs k i)
20-031 L u b l in  — u l. N o w o tk i 3 p . 30 Zalcl. F iz y k i U M C S te l. 382-41 
90-113 Ł ó d ź  — u l. T r a u g u t ta  18 p o k . 412 Ł D K  (p. m g r  E. K o w al) te l.  335-87 
33-300 N o w y  S ą c z  — u l. Ś n ia d e c k ic h  6/10 
10-450 O ls z ty n  — u l. Z w y c ię s tw a  38 — P L K  te l .  59-51
45-084 O p o le  — u l. S trz e lc ó w  B y to m s k ic h  1, M D K
27-400 O s tro w ie c  Ś w ię to k rz y s k i  — u l. W a ry ń s k ie g o  42/37 (p. J . U lan o w icz ) 
61-772 P o z n a ń  — S ta ry  B y n e k  9/10
24-100 P u ła w y  — u l. K ra ń c o w a  17/23 (p. B o g d a n  S z e w cz y k ) te l.  27-33
26-607 R ad o m  — u l. Ż e ro m s k ie g o  75 p . 303 A  (p. in ż . P . J a n ic k i)
71-434 S z c ze c in  — u l. S ło w a c k ie g o  17. A k a d . R o ln ic z a  (p. d r  S t. G w izd ek )
87-100 T o r u ń  — u l. K o p e rn ik a  42, te l.  228-46
02-590 W a rsz a w a  — u l. D ru ż y n o w a  3A (p. d r  L. Z a jd le r )  te l.  44-49-35
50-082 W ro c ła w  — u l. P io t r a  S k a rg i  18a, te l.  347-32
65-461 Z ie lo n a  G ó ra  — u l. O g ro d o w a  42/7 (p. in ż . K . M ro c zk o w sk i)

OGŁOSZENIA
SPRZEDAM teleskop zwierciadlany 0 90 mm F-1350 mm na statywie 
paralaktycznym

MARIAN URAZ 41-200 S o s n o w i e c ,  ul. Świerczewskiego 43/10 
KUPIĘ dwie płyty szklane 0 150 mm grubości 15—20 mm.

LESZEK MACIEJAK 82-500 K w i d z y n ,  ul. Górki 10/6 
KUPIĘ „Atlas Nieba”

DANIEL PIECHOCIŃSKI 62-740 T u l i s z k ó w ,  ul. 21 Stycznia 15

R e d a k to r  n a c z e ln y :  L . Z a jd le r  (02-590 W a rsz a w a , D ru ż y n o w a  3, te l.  44-49-35). S e k r .  
R e d .: K . Z io łk o w sk i.  R ed . te c h n .:  B . K o rc z y ń s k i.  P r z e w o d n .  R a d y  R e d a k c y jn e j :  
S. P io t ro w s k i .  W y d a w c a : P o ls k ie  T o w a rz y s tw o  M iło śn ik ó w  A s t ro n o m ii ,  Z a rz ą d  
G łó w n y , 31-027 K ra k ó w , u l. S o ls k ie g o  30/8, te l .  538-92. N r  k o n ta  P K O  I O /K ra k ó w  
N r  35510-16391-132. W a r u n k i  p r e n u m e r a ty :  ro c z n a  — 72 zł, d la  c z ło n k ó w  PT M A  

w  ra m a c h  s k ła d k i  — 66 z ł, c e n a  1 eg z . — 6 zł.
I n d e k s  38001

C O /J E P Ż K A H IIE

J I .  3 a M A J ie p  —  P o jK flG H M e j iA e n  m 
e e  BbinojiHeHMe.

M . IlaHbKOB — KoM y cjiyjKMJi n jia -  
HeTapMM.

K . niM JuiM H r — IlJiaH eTapM M  — 
y C T p O M C T B O  flJ IH  f le M O H C T p jip O B a H H H  
He6a.

MHcł)opiviaLum o nojibCKiix n jianeTa-
PIIHX.

ACTPOHOMHHCCKMM KajieHAapb.

P r a s o w e  Z a k ła d y  G ra f ic z n e  R S W  „ P r a s a —K s ią ż k a —R u c h ” K ra k ó w . Z a m . 1649/76.
5.000. P-23






